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przez imperialistów amerykańskich 

Trygve Lie — poplecznik agresorów — nie powinien sprawować 
funkcji sekretarza generalnego Narodów Zjednoczonych 

Konferencia prasowa u min. Wvszynskiego w Lake Success 


NOWY JORK (PAP) — W dniu 30 
października w Lake Suecess odbyła 
się u szefa delegacji radzieckiej na 
obecną sesję Ogólnego Zgromadzenia 
ONZ ministra Wyszyńskiego konfe- 
rencja prasowa z udziałem licznych 
korespondentów, reprezentujących pi 
sma amerykańskie i zagraniczne, 
ggencje prasowe i radiowe. 

Zagajając konferencję minister Wy 
szyński stwierdził: 

Delegacja Związku Radzieckiego 
uznała za rzecz celową zwołanie tej 
konferencji prasowej w związku ze 
sprawą, która ma bardzo poważne 
znaczenie i do której nasza Jelegacja 
przywiązuje wielką wagę. Na porzą- 
dek dzienny Ogólnego Zgromadzenia 
wniesiono sprawę mianowania sekre. 
tarza generalnego. Należy uwzględ- 
nić okoliczność, ża Ogólne Zgromadze 
nie, w myśl statutu, ma prawo roz- 
patrywać sprawę mianowania sekre- 
tarza generalnego jedynie pod warun 
kiem zalecenia ze strony Rady Bez- 
pieczeństwa. Mówi o tym wyraźnie 
art. 97 Karty ONZ. Mówi o tym rów 
nież wyraźnie punkt 140 przepisów 
proceduralnych Ogólnego Zgromadze 
nia, które specjalnie ustalają tryb po 
stępowania przy mianowaniu sekreta 
rza generalnego ONZ. 

Oto wiadomo. że Rada Bezpieczeń- 
stwa dotychczas nie powzięła uzgod- 
nionej decyzji w sprawie kandydatu- 
ry. na, stanowisko sekretarza general. 
nego; a to wskutek tego, że delega- 
cja Stanów Zjednoczonych ód dłużśze 
go czasu systematycznie przeciwsta- 
wia się wysunięciu na to stanowisko 


wszełkiej kandydatury poza kandyda 
turą obecnego sekretarza generalne- 
go. W tym stanie rzeczy brak obec- 
nie wymaganego przez Kartę zalece- 
nia Rady Bezpieczeństwa. 

Wydawało by się, że jasne jest, 1ż 
w takich warunkach Ogólne Zgroma- 
dzenie nie ma prawa rozważać kwe- 
stii mianowania sekretarza ONZ. 

W związku z tym „delegacja Związ- 
ku Radzieckiego zwróciła się do prze 
wodniczącego Ogólnego Zgromadze- 
nia z prośbą, by odroczył rozpatrze- 
nie kwestii mianowania sekretarza 
generalnego i by wezwał Radę Bez. 
pieczeństwa do kontynuowania wysił 
ków w kierunki wysunięcia uzgod- 
nionej kandydatury na stanowisko 
sekretarza generalnego, „godnie z 
art. 97 Karty ONZ i zgodnie z punk- 
tem 140 przepisów proceduralnych 
Generalnego Zgromadzenia. 

Dowiedzieliśmy się dzisiaj, że grn- 
pa delegacji, z delegacją Stanów Zjed 
noczonych na czele wniosła na Ogól- 
ne Zgromadzenie propozycję w spra- 
wie przedłużenia pełnomocnictw obe- 


'enego sekretarza generalnego p. Try 


gve Lie. Propozycja ta pozostaje w 
jaskrawej sprzeczności z Kartą, któ- 
ra w ogóle nie przewiduje przedłuża. 
nia kadencji. Uchwała Ogólnego 
Zgromadzenia z dnia 24 stycznia 
1946 r, mówi o możliwości powtórnej 
nominacji „sekretarza generalnego = 
powtarzam — powtórnej nominacji 
sekretarza generalnego, a nie prze- 


dłużenia jego pełnomocnictw. Uchwa- 


ja ta obowiązuje i w danym wy- 
padku. - 


| Pod naporem koreańskiej Armii Lutowej 
wojska amerykańskie wycofują się 


w kierunku Jonben i Pharwon 


PEKIN (PAP) — Ogłoszony 31 
października komunikat naczeln:go 
dowództwa koreańskiej Armii Ludo- 
wej stwierdza, że na wszystkich fron 
tach wojska ludowe kontynuują zacię 
te walki z nieprzyjacielem. W rejonie 
Czhosan w następstwie skutecznych 
działań wojsk ludowych, nieprzyja- 
ciel cofnął się w- kierunku Onczon. 
(pow, Unsin). 28 października nie- 
piach, który atakował w rejonie 

iczhon poniósł wielkie straty w tu- 
dziach wskutek stanowczych działań 
Armii Ludowej i pod groźbą całko-/ 


witego okrążenia wycofał się w kie 
runku Jonben i Pharwon. 27 1-28 paź- 
dzierńika w walkach na północ od 

anhym nieprzyjaciel stracił w z2- 
bitych, rannych i jeńcach przeszło 
350 żołnierzy i.oficerów. Wojska. lu- 
dowe zdobyły wielką ilość broni i 
amunicji, 


Dla powtórnej nominacji sekreta- 
rza generalnego konieczne jest zale- 
cenie Rady Bezpieczeństwa. Zgodnie 
ż punktem 140 przepisów procedura|]- 
nych Zgromadzenie Generslne powin 
no najpierw rozpatrzyć to zalecenie, 
by. rozstrzygnąć kwestię nominacji se 
kretarza generalnego. 

A zatem wysunięcie kwestii prze- 
dłużenia pełnomocnictw. sekretarza 
generalnego jest bezprawne. Jest to 
manewr, zmierzający do obejścia po- 
stanowień Karty ONZ. Jeśli w obec- 
nej chwili nie ma żadnego zalecenia 
Rady Bezpieczeństwa dła Ogólnego 
Zgromadzenia, nie znaczy to oczywi- 
ście, że takiego zalecenia nigdy nie 
hędzie, były już bowiem wypadki, 
gdy przez pewien czas nie udawało 
się osiągnąć porozumienia w sprawie 
decyzji co do tej lub innej kwestii, 
później jednak porozumienie takie 
następowało. 

Minister Wyszyński przypomniał 
tu jako przykład” kwestię kolonii 
włoskich. co do której cztery mocar 
stwa nie mogły się porozumieć przez 
czas dłuższy. Następnie jednak usta 
liły one pewien modus, który. oka- 
zał się do przyjęcia dla wszystkich. 

Przykład ten — ciągnął minister 
Wyszyński — dówodzi, że wtedy 
gdy ma się do czynienia z ważnymi 
zagadnieniami międzynarodowymi, 
gdy trzeba uzgodnić takie ozy inne 
decyzje i stanowiska, pośpiech nie 
może być niczym asprawiedliwiony. 
tym bardziej zaś żadnymi uboczny- 
mi myślami. żadnymi grupowymi i 
egoistycznymi interesami jednej gru 
py państw  usiłującej wykorzystać 
sytuację dla swoich własnych celów 
z uszczerbkiem dłą celów ogólnych 
1 dla interesów ONZ. Wszystko to 
jest tak oczywiste, że zdawało by się 
iż nie będzie przeszkód na drodze 
do właściwego rozstrzygnięcia tej 
kwestii, ale sprawa przybrała inny 
obrót, ponieważ delegacja USA do- 
maga się uporczywie utrzymania za 
wszelką cenę wbrew Karcie ONZ 
na stanowisku sekretarza generalne 
go pana Trygve Lie — tak jak gdyr 
by.innych godniejszych niż on ludzi 
w ogóle nie było, Przestrzeganie 
Karty ONZ obowiązuje wszystkich. 
Wszyscy powinni przestrzegać Kar- 
ty i ustalonych na jej podstawie 


Równocześnie rozwija się szeroko.| przepisów. Rzecz jasna, że jest to 


ruch partyzancki na obszarach oku- 
powanych przez nieprzyjaciela. W re 
jonach Thiabiaksan, Kannyn, Sam- 
czok i' innych, partyzanci atakują 
sztaby nieprzyjacielskie i niszczą je- 
go linie komunikacyjne. 


szczególnie ważne wtedy, gdy cho- 
dzi o tak poważną sprawę, jak mia 
nowanie sekretarza generalnego. 
Następnie minister Wyszyński od- 
czytał deklarację, którą delegacja ra 
ldziecka przygotowała na plenarne 


Za przykładem tow. Chajta 


Coraz więcej zobowiązań palaczy kotłowych 


Na rzucone przez tow. Chajta we- 
zwanie do współzawodnictwa oszczę- 
dnościowego napływa coraz więcej 
odpowiedzi. Palacze masowo. składa- 


ją zobowiązania daleko idąceqo ogra 
niczenia spalanego pod kotłami wẹ- 
gła, co przyczyni się wydatnie do ob- 
niżki kosztów własnych produkcji w 
fabrykach, 


Uwaga. Czytelnicy! 


„Palacz kotłowy, tow. A, Fryc z Za 
kładów Wyrobów Filcowych im. T. 
Kościuszki, pisze do nas: 

— „W związku z apelem tow. 
Chajta z ZPW im. Wiosny Ludów, 
postanawiam także przystąpić do 
współzawodnictwa w oszczędzaniu 
spalanego węgla. Dla uczczenia 
33 rocznicy Rewolucji Październi- 


Już wkrótce rozpoczynamy 


KONKURS | 


poświęcony 


HISTORYCZNEJ ROCZNICY 


WIELKIEJ REWOLUCJI 


PAŹDZIERNIKOWEJ 


Bliższe szczegóły w jutrzejszym numerze 
„Głosu Robotniczego* 


Dla zwycięzców w konkursie przewidziane 


-są cenne nagrody 


kowej zobowiązuję się ZROSZCZĘ” 
dzić 15 ton węgla miesięcznie”. 

A oto, co podaje nam korespondent 
Elektrowni Łódzkiej, tow. Knapik: 


„Dla 'uczczenia 33 rocznicy Wiel 
kiej Rewolucji Październikowej-i 
u Światowego Kongresu Pokoju 
oraz pragnąc wyrazić swą radość z 
przeprowadzenia wielkiej reformy 
walutowej w Polsce palacze kotła 
pyłowego Nr. 26 tow- tows Dyk- 
tyński. Rypalski,  Żołądkiewicz, 
Uciński, Pietrzak i Jach, idąc za 
przykładem tow. Chajta postano- 
wili przystąpić do współzawodnic- 
twa. oszczędnościowego. Zobowią- 

- załj się oni podnieść wydajność 

_ pracy przez wzorowe dopiłnowanie 
urządzeń kotłowych, jak zaworów 
parowych, zasuw wodnych, zawo- 
rów spustowych itp. oraz oszczę- 
dzać na węglu przez spalanie tych 
wszystkich gatunków, które nie na 
dają się do innych kotłów. 

W ten sposób palacze ci przyspo 
rzą naszemu zakładowi znaczne 
oszczędności przez wydatne zmniej 
szenie zużycia węgla”. 

Akcja oszczędzania węgla systemem 
tow, Chajta zatacza coraz szersze krę 
gi i pora się zastanowić nad sposoba- 
mi ujęcia tego oddolnego i żywiołówo 
rozwijającego się ruchu w pewne for- 
my organizacyjne, 
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posiedzenie Ogólnego Zgromadzenia. 
Dekłaracja ta głosi: 


Sprawa sekretarza generalnego w 
ONZ ma doniosłe znaczenie polity- 
czne. Znaczenie to wynika już z fa- 
ktu, że Organizacja Narodów Zjed- 
noczonych postawiła sobie jako głó- 
wne cele utrzymanie międzynarodo- 
wego pokoju i bezpieczeństwa oraz 
rozwój przyjaznych stosunków i 
współpracy między narodami. Zgo- 
dnie z tymi szczytnymi celami, sekre 
tarzem generalnym ONZ powinna 
być osobistość posiadająca pewne mi 
nimum obiektywizmu i bezstronno- 
ści, nie ulegająca wpływom i naci- 
skom ze strony poszczególnych. 
chociażby nawet wpływowych rzą- 
dów. 


(Dalszy ciąg na str. 2-ej) 


Wypłata wynagrodzeń za pracę 


zakończona została w dniu 1 bm. 
Gęsta sieć punktów wymiany umożliwia szybkie 
zaopatrzenie się w nowy pieniądz 


WARSZAWA (PAP), —W dniu 

1 listopada wypłata wynagrodzeń 

w nowćj walucie została w ca- 

łym kraju zakończóna, Dobiega 

również końca wymiana pienię- 
dzy na listy zbiorcze pracowni- 
ków poszczególnych zakładów 
pracy. Mimo święta, w ‘środę 
czynne były punkty wymiany, 
ułatwiające zaopatrzenie się w no- 
wy pieniądz. Zgodnie z ząrządze- 
niem czynne były sklepy uspołe- 

cznione zarówno spożywcze jak i 

z artykułami przemysłowymi. Na 

tomiast dość znaczna część skle- 

pów prywatnych pozostawała 
zamknieta. 

W ciągu dnia 1 bm. do okienek 
bankowych zgłaszali się już prawie 
wyłącznie różnego rodzaju spekulan 
ci miejscy oraz dość znaczna liczba 
bogaczy wiejskich. Unikają oni» wy 
miany w gminie, by zataić przed są 
siadami wysokość nagromadzonych 
sum, które. wielokrotnie przekracza 
ją milion złotych. W Banku Inwesty 
cyjnym w Warszawie zgłosiła się m. 
in. kobieta z wielkim tobołem ple- 
niędzy do wymiany — na, łączną su 
mę 4.5 miln, zł. Wypadki podobne 
nie są rzadkością i w innych mia- 
stach. u 

Ludzie pracy, zaopatrzeni już 
nowy pieniądz, korzystali z dnia wol 
nego od pracy, czyniąc niezbędne za 
kupy artykułów spożywczych i prze 
mysłowych, 

Poszczególni kupujący podkreśla- 
ją, że reforma systemu pieniężnego 
zadając cios spekulantom, udostęp- 
niła ludziom pracy najbardziej na- 
wet poszukiwane towary. Sprzedaw 
cy zgodnie utrzymują, że nie widać 
przy lądach znanych spekulantów, 
wykupnjących każdy bardziej war- 
tościowy towar. 
Kupujący starannie 
nowe ceny na stary pieniądz i prze- 
konuja się, że nic nie zdrożało ani 
na grosz. ` 
ROBOTNICY Z UZNANIEM 
WITAJĄ USTAWĘ PRZECIWKO 

WAŁUCIARZOM 
Wydana jednocześnie z reformą 
systemu pieniężnego ustawa, która 
wprowadza zakaz posiadanią walut 
obcych, monet złotych oraw złota i 
platyny (oprócz wyrobów użytko- 
wych) — z jednoczesnym zaostrze- 


przeliczają 


portowych obowiązkowa. 


KOMUNIKAN 


Wydział Komunikacyjny Komitetu Wojewódzkiego PZPR 
w Łodzi zawiadamia KIEROWNIKÓW WYDZIAŁÓW TRANS- 
PORTOWYCH PKS, CRS, CENTRALI OGRODNICZEJ, PRZE- 
MYSŁU CUKROWNICZEGO, PKP, POCZTY oraz WYDZIA- 
ŁU KOMUNIKACYJNEGO WOJEWÓDZKIEJ RADY NARO- 
DOWEJ, że dnia 4 BM. O GODZ. 17 ODBĘDZIE SIĘ W SALI 
KONFERENCYJNEJ KW PZPR, przy ulicy Piotrkowskiej 55, 
konferencja w sprawie UPOWSZECHNIENIA WYNAŁAZ- 
KÓW RZDZIECKIEGO INŻYNIERA FROŁOWA. 

Obecność wymienionych kierowników wydziałów trans- 


WYDZIAŁ KOMUNIKACYJNY 
KW PZPR W ŁODZI 


-Zobowiązania Październikowe 


ŁOS PIOTRKOWSKI 


w y k o 


Każdego dnia napływają 


z honorem wykonywane. 


kość produkcji. 


nej walucie), 


Pracownicy umysłowi CZPS, w myśl swych zobowiązań, 

przepracowali 16 godzin przy przebudowie ul. Abramowskiego. 

Pracownicy umysłowi Zjednoczenia Precyzyjnó-Optycznego 
poświęcili na przebudowę tejże ulicy 12 godzin pracy. 
aaa 


Ambasador RP wręczył listy uwierzytelniające 


przewodniczącemu Prezydium Rady Najwyższej ZSRR 


MOSKWA (PAP) 1 listopada no- 
womianowany ambasador R. P. w Mo 
skwie K. Jasiński wręczył na Krenlu 
listy uwierzytelniające przewodnicza- 
cemu Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR — Mikołajowi Kzwornikówi, i 


Ambasador Jasiński wygłosił prze 
mówienie, na które odpowiedział 
przewodniczący Prezydium Rady Naj 
wyższej ZSRR M. Szwernik. 


Podczas tej uroczystości ze strony 
rodzieckiej obecni byli: sękretarz 
Prezydium Rady Najwyższej ZSRR 
— A. Gorkin, wiceminister spraw za 
granicznych ZSRR — W. Zorin, kie- 
rownik IV- Wydziału Europejskiego 
w Ministerstwie Spraw Zagranicz- 
nych ZSRR — Kudriawcew, p. 0. sze 
fa protokółu dyplomatycznego Mini- 


sterstwa Spraw Zagranicznych ZSRR | sińskim. 


niem kar przeciwko wałuciarzom — 
spotkała się z powszechnym uzna- 
niem wśród ludzi pracy w całym 
kraju. 


Pracownik stoczni ob. T. Malik 
mówi: 

„My tutaj na Wybrzeżu najlepiej 
mogliśmy obserwować, jak różnego 
rodzaja ludzie bez okreśłonego za- 
wodu spekulowali na' terenie Gdynii 
Gdańska walutą, bogacąc się na nie 
dozwolonych transakcjach. To oni 
wypełniali . najdroższe restauracje i 
wykupywali najlepsze towary w 
sklepach. To oni szerzyli bzdurne 
plotki, pragnąc w ten sposób wywo 
łać niepokój . wśród  społeczeń- 
stwa i na tym niepokoju jeszcze bar 
dziej się wzbogacić. Ostre kary prze 
ciwko wałuciarzom — to cios w spe 
kulację, to podcięcie nóg wrogowi 
klasowemu". 

WPŁATY I WYPŁATY  .- 
OSZCZĘDNOŚCI I. PRZEKAZÓW. 
RUCH NA DWORCACH KOLEJO- 

WYCH. : u y 

WARSZAWA (PAP) — W urzę- 


dach pocztowych nowe wkłady na|5 listopada. : 


Wspanialy rozkwit gospodarki 


. krajów demokracji ludowej 


ROBOTNIKÓW W RUMUNI 
BUKARESZT (PAP) — Załogi 


licznych rumuńskich zakładów prze 
mysłowych składają „meldunki o 
przedterminowym wykonaniu rocz- 
nych planów produkcyjnych. Wśród 
załóg, które wykonały przed termi- 
nem plan roczny znajdują się robot 
nicy zakładów metalurgicznych „Ba 


lanca“. w mieście Sibiu, robotnicy 
kamieniołomów Nr 8, kombinatu 
hutniczego „Sovrometal* w Reszy- 


cy, liczne brygady zjednoczenia 
„Sowronłes* w miejscowości Fajkeu 
itd. a £ 

Robotnicy zakładów hutniczych w 
mieście Lugoż wyprodukowali po- 
nad plan 2.000 m, tkanin, 

Robotnicy zatrudnieni przy budo- 
wie kanału : Dunaj — Morze Czarne 


14 a dalsze meldunki 
już zobowiązaniach klasy robotniczej, podjętych na cześć Wiel- 
kiej Rewolucji. Październikowej i Il Światowego Kongresu - 
Obrońców Pokoju. Zobowiązania te świadczące o wielkiej, stale 
rosnącej przyjaźni pomiędzy narodem polskim i radzieckim oraz 
o umiłowaniu .sprawy pokoju przez polskie masy pracujące, są 


Załoga przędzalni kolorowej ZPW im. Gen, Świerczewskie- 
go zawiadamia, że wykonała swe zobowiązania przed terminem, 
przerabiając z odpadków wartościową czesankę. t 

„Robotnicy wykończalni z ZPB im. Dubois meldują, że w“ 
myś] zobowiązań podnieśli jakość produkcji w drukarni o 3 proc. 

W oddziale walcowni ZPGum Nr 6 także zrealizowano już 
w pełni zobowiązanie. Robotnicy tego oddziału podnieśli wydaj- 
ność pracy, zwiększając dziennie ilość mieszanek o 3, a na skór- 
gumie —. 4, Jednocześnie utrzymali dotychczasową wysoką ja- 


Pracownicy Państwowej Wytwórni Win „Syrena* wykonali 
plan roczny na dwa i pół miesiąca przed terminem. Do końca 
roku wartość produkcji wyniesie 11 milionów złotych (w daw- 


LEC m er 


o wypełnionych 


— Buszujew i szereg wyższych urzęd 
ników radzieckiego MSZ. 

Ambasadorowi Jasińskiemu towa- 
rzyszyli: radca ambasady J. Zambro- 
wicz, attache wojskowy gen. dyw. 
M. Więckowski, pierwszy sekretarz 
ambasady Pohoryłes, II sekretarz 
Michalewska, zastępca attache woj- 
skowego ppłk. Kowalski, attache pra 
sowy Kerner. oraz attaches amba- 
sady Mgtruk i Mleczak, których am- 
basądor ! Jasiński przedstawił prze- 
wodniczącemu Prezydium Rady Naj- 
wyższej ZSRR — M. Szwernikowi, 


Następnie przewodniczący. Prezy. 
dium Rady Najwyższej ZSRR Szwer- 
nik w towarzystwie wiceministra Zo- 
rina odbył rozmowę z amb, R. P. Ja» 


książeczki oszczędnościowe PKO 
przyjmowane są od licznych wpłaca 
jących również w starej walucie. 
Niektórzy właściciele książeczek po 
dejmują stare wkłady, otrzymując 
3 zł nowę za każde 100 zł. dawniej 
wpłaconych. j 


Szereg osób nadaje przekazy pocz 
towe również pieniędzmi starymi, w 
stosunku 100 zł. starych za-1 nowy. 
W takich wypadkach adresaci otrzy 
mują wypłaty w nowym, pieniądzu. 
Odbierane paczki, wysłane za pobra 
niem pocztowym, wykupywano, pła 
cąc 3 nowe złote za 100 starych. 


Normalny ruch panuje na* wszyst 
kich dworcach PKP i PKS. Bilety 
sprzedawane są zarówno za nawe. 
"ak i za stare pieniądze, Taryfa: zo- 
stała już opracowana w przeliczeniu 
na nową walutę. Podróżni, nabywa- 
jący bilety za stare pieniądze, płacą 
w przeliczeniu — 1 zł. nowy równa 
się 100 zł. starym. Za stare pienią- 
dze można 'będzie nabywać, bilety 
we wszystkich kierunkach (również 
i miejsca sypialne) do godz. 24 dnia 


systematycznie przekraczają , plany 
produkcyjne, k ' 


NADPLANOWA 
PRODUKCJA W BUŁGARII 

SOFIA (PAP). — Jak podaje Buł- 
garska Agencja Telegraficzna, prze- 
wodniczący Rady Ministrów Buiga- 
rii— Wyłko Czerwenkow — otrzymu 
je liczne depesze z całego kraju z 
meldunkami o -_przedterminowym 
wykonaniu planów produkcyjnych 
przez załogi poszczególnych zakła- 
dów. przemysłowych. 

Robotnicy zakładów  włókienni- 
czych „Ojczyzna* w mieście Tołbu- 
chin wykonali roczny plan produk- 
cji.do 18 października br. z poważ- 
ną nadwyżką. Państwowe Zakłady 
Graficzne im. Dymitrowa w Sofii wy 
konały plan roczny w ciągu 9 mie- 
sięcy. Na poczet roku 1951 pracują: 
już liczne cukrownie. fabryką celu- 
lozy „Iskra“, fabryka kartonów, w 
mieście Stalin itd. s 


DODATNI BILANS 
HANDLU ZAGRANICZNEGO 
W CZECHOSŁOWACJI 

PRAGA (PAP). — W Pradze ogło- 
szono bilans ” czechosłowackiego 
handlu zagranicznego za okres 8 
miesięcy 1950 r. W okresie tym z za 
granicy sprowadzono towary na su- 
me”22,755.000.000 koron. Eksport wy 
rażał się w tym okresie sumą 
22.807.000.000 koron. Tak więc nad- 
wyżka eksportu nad importem wy- 
niosła 52.000.000 koron, 


Ri 


a 


„formę pieniądza. 


Str. Z 


Notowania kursu 


złotego 
na łamach prasy radzieckiej 


MOSKWA (PAP) — Państwowy 
Bank ZSRR opublikował na łamach 
dziennika „Izwiestia" nowy  biule- 
tyn Kursów walut zagranicznych 
według stanu na dzień 1 listopada 
1950 r. W biuletynie tym po raz pier 
wszy złoty polski notowany jest we 
dług kursu 100 złotych — 100 rubli. 

Agencja TASS informuje, że we 
wszystkich częściach Polski reforma 
pieniężna jest pomyślnie przeprowa 
dzana. Agencja podkreśla, że masy 
pracujące Polski z wielkim zadowo 
leniem i zrozumieniem przyjęły re 
Masy pracujące 
witają reformę wzmożeniem wysił- 
ków produkcyjnych. Wyrażają one 
jednocześnie głębokie zadowolenie 
z faktu, iż reforma zadaje cios spe- 
kulantom miejskim i wiejskim, 


Na wsi-zbiorowa wymian 


Sen ee e a O 
ra. J= | 


+, 


Zrzędy i malkontenci okazują się... milionerami 


Wymiana dotychczasowych „ienię- 
dzy na nową walutę trwa na wsi 
PRZEZ JEDEŃ DZIEŃ. Słusznie więc 
gminne rady narodowe i komitety par 
tyjne wystąpiły ostatnio z inicjatywą 
zbiorowego dokonywania wymiany. 
W ten sposób nie przerywa się nor- 
malnych zajęć gospodarskich i uniką 
zbędnego natłoku, 

Tak postąpiono między innymi w 
gminach Czarnożyły i Gospodarz, po- 


Zeom 
Bernarda Shaw 


LONDYN (PAP). — W czwar 
tek nad ranem zmarł w wieku 
94 lat jeden z największych dra= 
maturgów współczesnych George 
Bernard Shaw. 


Bilon po 5 gr. 


Komunikat Narodowego Banku Polskiego 


WARSZAWA* (PAP). — Na pod- 
stawie art, 3 ust, 1 ustawy z dnia 
28. X. 1950 r. o zmianie systemu 
pieniężnego, minister Finansów wy- 
dał dnia 2, XI, 1950 r. zarządzenie o 
wydaniu bilonu po 5 gr. w nowym 
pieniądzu. 

Narodowy. Bank Polski podaje do 
wiadomości, że zgodnie z wymienio 
nym zarządzeniem ministra Finan- 


sów w dniu 3 listopada br. wprowa- 
dza do obiegu bilon 5 groszowy. 

Zwraca się uwagę wszystkim 
przedsiębiorstwom handłowym, uslu 
gowym i komunikacyjnym, a zwła- 
szcza tym, których ceny opiewają 
w końcówkach na 5 st, że wyżej wy 
mienione 5 groszówki będą wydawa 
ne przez oddziały NBP, począwszy 
od 3 listonada br. 


Wypłata rent 


WARSZAWA (PAP) —  Wszyst- 
kie renty, nadane przez centralę i 
oddziały ZUS przed dniem 30 paź- 
dziernika 1950 r. i nie podjęte przez 
odbiorców przed tą datą, sa wypła= 
cane przez pocztę w stosunku 100 zł 
dawnych równe 3 zł w nowym pie- 


niądzu. | 


Przewidziane uchwała Rady Mi- 


nistrów z dnia 28. X, 1950 r. w spra- 
wie zmiany systemu pieniężnego je- 
dnorazowe zasiłki zależne od daty 
przekazania renty za miesiąc paž- 
dziernik 1950 r. są w toku oblicza- 
nia i zostaną przekazane pod adre- 
sem rencistów do dnia 15 listopa- 
da br. 


wiatu łódzkiego. Sołtysi gromadzcy 
zebrali od kilkudziesięciu gospodarzy 
posiadane przez nich pieniadze i spo- 
rządzili listy, po czym udali się na 
punkt wymiany osobiście (lub powie- 
rzając swe zadanie komuś qodnemu 
zaufania), 

Inicjatywa zbiorowego dokonywa- 
nia wymiany została z zadowoleniem 
przyjęta przez biedniaków i Średnio- 
rolnych chłopów, uwałniała ich bo- 
wiem od zbędnych kłopotów. Nie do 
gadzała ona jedynie bogaczom wiej- 
skim i spekulantom. Zresztą z powa. 
dów całkowicie zrozumiałych. 

Bogacz ż Nowych Stawów, gmina 
Czerniewice, powiat rawsko-mażo- 
wiecki, Stanisław Sawicki, do tej po- 
ry nie sprzedał Państwu ani jednego 
metra zboża (handlując nim na wiel- 
ką skalę), Nie wpłacił również je- 
szcze ani jednej złotówki na podatek, 
tłumacząc się... „brakiem pienię- 
dzy", Jakże więc teraz pokaże swym 
sąsiadom swe „oszczędności”, sięgają 
ce kilkuset tysięcy złotych? 

Handlarka świńmi ze wsi Zalesie, 
gm. Krośniewice, Filipczakowa, zaw- 
sze narzekała „na swój cieżki los i 
opłakane warunki życiowe”. Dziś 
wygadała się sama, .że posiada „tro- 
chę oszczędności, na jakieś 1.800.000 
złotych"... A faktycznie „uciułała” 
sobie dużo więcej, gdyż wolała prze 
prowadzić wymianę gdzie indziej, by- 
le nie w Zalesiu. 

Takich, jak Sawicki i Filipczakowa, 
jest sporo. Oni właśnie rozpowszech 
niają różne, najbardziej bzdurne plot 
ki, ñp., o rzekomym pobieraniu po- 
datku przy wymianie kwoty prze- 
wyższającej 40 tysięcy złotych itp. 
I oni to właśnie próbowali po ogło- 
szeniu reformy pokryć swe „straty” 
kosztem biedniaków i Średniorolnych 


Komunikat Narodowego Banku Polskiego 


w sprawie obowiązku sprzedaży walut obcych, 
monet złotych oraz złota i platyny 


WARSZAWA (PAP) — W związku z 
zakazem posiadania walut obcych, monet 
złotych oraz złota i platyny wprowadzo- 
nym ustawą z dnia 28 października bri; 
podajemy co następuje: 

1 Posiadanie na obszarze państwa 
walut obcych, monet złotych oraz 
złota i platyny jest bez zezwolenia Ko- 
misji Dewizowej zabronione, 
2 Nie podlegają zakazowi posiadania 
wyroby użytkowe ze złota i platy= 
ny. Za takie wyroby uważa się przedmio 
ty zazwyczaj w kraju powszechnie ze 
złota i platyny wytwarzane (obrączki, 
pierścionki, broszki, bransoletki, łańcust 
ki i inne biżuterie, medaliki, krzyżyki 
i inne przedmioty kultu religijnego, me 
dale, ordery, wyroby artystyczne itp.), je 
Gli są zdatne do użytku zgodnie z nor- 
małlnym ich przeznaczeniem, bądź mogą 
być uczynione zdatnymi do takiego użyt 
ku bez konieczności przetopienia. 
więc np. wyrobami użytkowymi: pęknię 
ta obrączka, przerwany łańcuszek lub tp., 
nie są natomiast wyrobami użytkowymi 
niekompletne części koperty od zegarka, 
ułamki pierścionków, obrączek itp. (czy 
li złom złota). 
3 Przytoczona na wstępie ustawa 
wprowadza obowiązek zgłoszenia 
Narodowemu Bankowi Polskiemu w ter- 
minie do dnia 13 listopada br. wartości 
o których mowa w pkt. 1) posiadane w 
dniu 30 października br, 

Zgłoszenie nastąpić winno przez: 

odsprzedaż wartości Narodowemu 

A Bankowi Polskiemu i oddanie ich 
do inkasa, bądź 

b złożenie wniosku do Komisji De 

wizowej o zezwolenie na dalsze 
ich posiadanie. 
Zgłoszeniu do Narodowego Banku 
Polskiego podlegają: 
pieniądze „nające za granicą obieg 

a ustawowy (banknoty i monety), 
banknoty nie będące w obiegu, lecz usta 
wowo wymienialne, jak również opiewa 
jące na walutę obcą i płatne zg grani- 
cą: czeki, weksle, asygnaty kasowe, po 
lecenia wypłat i przekazy, 

b monety złote — zarówno mające 

gdziekolwiek obieg ustawowy, jak 
i nie mające nigdzie obiegu ustawowe 


z9. 

' złoto i platyna we wszelkiej po 
-C staci z wyjątkiem wyrobów użyt 
kowych, określonych w pkt. 2). 

5 Obowiązki, o których mowa 

pkt. 3), dotyczą: 
a 


osób fizycznych i prawnych, ma” 
jących miejsce zamieszkania lub 
siedzibę w kraju, z wyjątkiem władz, 
instytucji i zakładów prawa publiczne- 
go, banków, przedsiębiorstw państwo- 
wych, pod zarządem państwowym, pań 
stwowo-spółdzielczych, central spółdziel 
ni oraz spółek prawa cywilnego i han 
dłowego, w których skarb państwa lub 
osoby prawne prawa publicznego posia 
dają udział, wynoszący ponad 50 proc. 
kapitału zakładowego, 
b obywateli polskich oraz obywate 
li państw obcych, mających, 
miejsce zamieszkania za granicą, a prze 
bywających czasowo w. Polsce —:w, sto 


w 


sy 4 


sunka do wartości, których przywozu 
do Polski nie moga udowodnić zaświad 
czeniem o przywozie pieniędzy i walo 
tów, wydanym*przez polskie władże cel 
ne, u 
Wnioski do Komisji Dewizowej, 
o których mowa w pkt, 3), mogą 
być. skladane osobiście ne formułarzach 
Narodowego Banku Polskiego lub też 
nadsyłane do oddziała Narodowego 
Banku Polskiego listem poleconym. 

Dla umożliwienia dopełnienia obowią 
zków, o których mowa w pkt. 3), zo- 
stały uruchomione we wszystkich od- 
działach Narodowego Banku Polskiego 
„okienka dewizowe“, W okienkach 
tych dokonywany jest skup zgłaszanych 
wartości oraz przyjmowane są wnioski 
do Komisji Dewizowej na zezwolenie 
na dalsze posiadanie tych wartości, 

We wnioskach listownych należy wy 
mienić dokładnie posiadane wartości, a 
w szczególności podawać: 

walutę i kwotę pieniędzy zagranicz- 
nych, 

ilość, rodzaj i wartość monet złotych. 

walutę; kwotę czeków i dewiz, 

z podaniem wystawcy i zobowiązane 
go do zapłaty, ilość, rodzaj i przyhliżo 
ny wagę przedmiotów ze złota i platyny. 

7 Zawiadomienia o decyzji Komisji 

: Dewizowej będą podawane na piś 

mie. 
W przypadku odmowy zezwołenia na 
dalsze posiadanie zgłoszonych wartości 
powinni dotychczasowi ich posiadacze, 
w termime 7 dni od dnia zawiadomie- 
nia o odmownej decyzji, odsprzedać te 


wartości Narodowemu Bankowi Polskie 
mu lub złożyć je do depozytu w tym 


banku. 
8 Pochodzenie wartości ujawnionej 
przy dopełnieniu obowiązków, 0- 
kreślonych ustawą, nie podlega docho* 

dzeniu, 


Kto w terminie do 13 listopada 

br. nie zgłosi do Narodowego Ban 

ku Polskiego wartości wymienionych. w 

pkt. 4) karany będzie więzieniem do 

Jat 15, grzywną i utratą własności zata 
jonych wartości, 


Kto będzie handlował takimi wartościa 


surowymi karami aż do kary śmierci 
włącznie oraz utratą całego majątku. 


mi, karany będzie przez sąd dnie 


chłopów drogą skupywania od nich 
bydła za dawniejsze pieniądze, 


Tego rodzaju oszukańcze zakusy 
były z miejsca likwidowane przez ak- 
tyw partyjny i społeczny, W powie- 
cie łaskim np, ZMP-owcy zapobiegli 
zupełnemu zrujnowaniu pewnej kobie 
ty, której kułacy doradzili wymieniać 
tylko drobne pieniądze a odcinki 1000 
złotowe zachować, 


Tam, gdzie mało į Średniorolni chło 
pi dokonywali wymiany zbiorowo — 
wszelkie spekulanckie próby dezorga 
nizowania wymiany nie osiągnęły ce- 
lt. Komitety gminne PZPR, gminne 
rady narodowe oraz koła ZSCh tych 
wiosek, w których wymiana ma do- 
piero nastąpić, winny więc przysposo- 
bić się do pójścia w ślady Czarnożył 
oraz Gospodarza i sporządzać już za 
wczasu zbiorowe listy wymiany. 


Jel, 
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wej władzy, od pierwszych dni swej 


przeważającą większość żołnierzy, 


cyjnego, usprawnili łączność 


kój, ziemię i chleb. 


jemy na swoich płacówkach, gotowi 


Q| Historyczne dni Października 
„Wszystkie siły oddamy Rewolucji 


pD 21 października (3 listopada) bolszewicy skierowali do wszyst= 
kich rewolucyjnych oddziałów. komisarzy „Komitetu W ojskowo= 
Rewolucyjnego. Komisarze wojskowi, jako przedstawiciele powstającej nos 


pracy w oddziałach wojskowych spote 


kali się z zaciętym przeciwdziałaniem ze strony prawie całego korpusu off 
cerskiego. Zwyciężyli dzięki całkowitemu poparciu, udzielonemu im przez 
jak również 
akcji propagandowej, przeprowadzonej przed Październikiem przez orga- 
nizację twojskową bolszewików wśród oddziałów garnizonu piotrogrodz= 
kiego. Komisarze umocnili w armii wpływy Komitetu Wojskowo-Rewolu- 
pomiędzy 
umożliwili skuteczne i sprężyste kierowanie rozpoczynającymi się walkami. 

Tego samego dnia Komitet Wojskowo-Rewolucyjny zwołał zebranie 
przedstawicieli garnizonu piotrogrodzkiego. Zgromadzeni raz jeszcze udzie- 
lili votum zaufania Komitetowi W ojskowo-Rewolucyjnemu i zażądali, aby 
władzę ujął w swe ręce Ogólnorosyjski Zjazd Rad, zapewniając ludowi po- 


zawdzięczając wytężonej 


ośrodkiem bojowym a masami, 


„Garnizon piotrogrodzki — brzmiała rezolucja — przyrzeka uroczyście 
Zjazdowi Ogólnorosyjskiemu, że w walce o te żądania odda do jego dyse 
pozycji wszystkie swe siły, aż do ostatniego człowieka... Wszyscy pozostaw 


zwyciężyć lub umrzeć." 


Na zebraniu Komitetu Centralnego Partii Bolszewiekiej postanowiono 
wzmocnić skład Komitetu Wykonawczego Rady Piotrogrodzkiej grupą 
warzyszy ze Stalinem i Dzierżyńskim na czele. 


to- 


walc 


enie Karty ONZ 


przez imperialistów amerykańskich 


(Dokończenie ze str. 1-€j) 

Praktyka pracy ONZ. wykazała, 
że Trygve Lie nie może być taką o= 
biektywna, bezstronną osobistością, 
którą by mogła zachowywać nięza- 
leżność i nie poddawać się tym lub 
owym wpływom zewnętrznyin, Taki 
człowiek, jak Trygve Lie może wy- 
konywać funkcje w tym lub owym 
przedsiębiorstwie prywatnym, ale 
nie w takiej odpowiedzialnej orga- 
nizacji międzynarodowej jak ONZ. 
W pracy swej Trygve Lie uprawiał 
dwułlicową grę, co w chwilach szeże 
rości przyznawały również pewne 
delegacje, które obecnie forsują tę 
kandydaturę, narzucając ją ONZ. 
Widać teraz, że w gruncie rzeczy 
przekształcił się on w zausznika de- 
legacji amerykańskiej, straciwszy 
szacunek i zaufanie wielu państw - 
członków ONZ. Nie wolno przecho- 
dzić nad tym do porządku dzienne- 
go, jeśli się ceni autorytet między- 
narodowy ONZ, Wszyscy wiedzą, że 
nie tylko Związek Radziecki lecz i 
cały szereg innych państw — człon- 
ków Rady Bezpieczeństwa wysuwa 
wielu kandydatów na stanowisko se 
kretarza generalnego a mianowicie 
takich jak Raw (Hindustan), Malich 
(Liban), Neryo (Meksyk), Romulo 
(Filipiny), ~ przeciwko którym 
zgłaszano sprzeciwu, Jednakże wsku 
tek brutalnego nacisku ze strony de 
legacji USA i pogróżki z jej strony, 
że zastosuje ona veto przeciwko 
wszelkiemu innemu kandydatowi po 
zą Trygve Lie, wszystkie próby po- 
rozumienia się eo da nowych kan- 


nie | się mad ONZ*% jej 


dydatów na stanowisko sekretarza 
generalnego zostały udareranione, 

W ten sposób czyni się wszystko, 
by narzucić ONZ kandydaturę Try- 
gve Lie, na stanowisko sekretarza 
generalnego drogą dyktatu ze stro- 
ny USA. 

Karta ONZ wskazuje, że „sekre- 
tarz generalny zostaje mianowany 
przez Zgromadzenie Ogólne na ziece 
nie Rady Bezpieczeństwa". Z tego 
wynika, że w razie istnienia rozbież 
ności między stałymi członkami Ra 
dy Bezpieczeństwa lub z braku prze 
pisanej większości w Radzie należy 
podjąć kroki dla osiągnięcia porozu- 
mienia w Radzie Bezpieczeństwa w 
sprawie kandydatury sekretarza ge 
neralnego jak wymaga tego Karta 
ONZ gdy chodzi o rozstrzygnięcie 
ważnych kwestii. Ponieważ Zwią- 
zek Radziecki podobnie jak niektó- 
re inne państwa wystąpił przeciwko 
nóminaćji Trygve Lie na stanowisko 
sekretarza generalnego na przeciąg 
nowej kadencji, próba przeforsowa- 
nia Trygve Lie na to stanowisko, 
bez brania pod uwagę Karty ONZ i 
praw Rady Bezpieczeństwa, stanowi 
naigrawanie się nad Organizacją 
Narodów Zjednoczonych i jej Kar- 
tą. „Takim samym „ naigrawaniem 
„jest próba 
przedłużenia pełnomocnictw Tryg- 
ve Ide jeszcze na trzy lata z poimi- 
nięciem Rady Bezpieezeństwa ì ż 
pogwałceniem jej praw, pozostaje 
to bowiem również w jąskrawej 
sprzeczności z Kartą ONZ. 

Delegacja ZSRR uważa za rzecz 


ZMIANA SYSTEMU PIENIĘŻNEGO 


potężnym ciosem dla kapitalistów miasta i wsi 


Zmiana systemu pieniężnego dała 

naszemu krajowi nową i trwałą 
walutę, opartą na niewzruszonych pod 
stawach. Nowy złoty polski o war- 
tości, określonej w złocie, przyrówna 
ny do najmocniejszego pieniądza 
świata — radzieckiego rubla — jest 
wyrazem naszej wzrastającej siły go- 
spodarczej. Nasz nowy pieniądz za- 
pewnia masom pracującym jeszcze 
skuteczniejsze, aniżeli dotychczas wy 
niki walki o oszczędność, o obniżkę 
kosztów produkcji, a co za tym idzie 


- stanowi rękojmię wzrostu do- 
brobytu ludzi pracy, Zmiana systemu 
pieniężnego jest więc wielkim sukce« 
sem polskiego Świata pracy. 

Reforma walutowa nugodziła dotkli 
wie w interesy pasożytów społecz- 
nych. Nagromadzone przez nich dro- 
gą wyzysku i spekulacji kapitały, zra- 
bowane klasie robotniczej, pracujące 
mu chłopstwu i gospodarce narodo- 
wej; na skutek wymiany 100 złotych 
dawnych na 1 złoty nowy, ułegną po- 
ważnemu uszczupleniu. W ten sposób 
zostanie wydatnie ograniczona siła na 


bywcza bogaczy wiejskich i kapitali- 
siów w miastach, którzy do tej pory 
mogli przechwytywać ogromne ilości 
towarów į mimo wzrastającej produk 
cji przemysłowej i rolniczej dezorga- 
nizować nasz rynek, 

Jednak nie wyczerpuje to jeszcze 
politycznego oraz gospodarczego zna 
czenia reformy walutowej. Reforma 
dokonała bowiem równocześnie do- 
niosłego przesunięcia sił na wsi na 
korzyść pracującego chłopstwa, gdyż 
w dużym stopniu przyczyniła się ona 
do uwolnienia mało i Średniorolnych 
chłopów od zależności, w którą po* 
padł niejeden biedniak lub Średniak 
w stosunku do  bogacza wiejskiego. 
Temu celowi służy spłata długów, za 
ciąganych u kułaka, dokonywana w 
przeliczeniu 100 złotych dawnych za 
1 złoty nowy — przy jednoczesnym 
zabezpieczeniu interesów mało i śre- 
dniorolnych chłopów w wypadku, gdy 
są wierzycielami kułaków. 

Ostrze historycznej reformy waluto 
wej wymierzone jest zarazem w je- 
szcze jedno czułe miejsce kłasy paso- 


Duchowieństwo katolickie w Polsce 


żąda zniesienia tymczasowości 


w administracji kościelnej na Ziemiach Zachodnich 


SZCZECIN (PAP) — Pismo Urzę= 
du do Spraw Wyznań. wzywające 
episkopat polski do zlikwidowania 
tymczasowości stanowisk  kościel- 
nych na Ziemiach Zachodnich, w 
dalszym ciągu spotyka się ze zdecy- 
dowanym poparciem  duchowień- 
stwa katolickiego w całym kraju. 


W Szczecinie odbyła się specjalna 
narada księży i działaczy  katolic- 
kich. Zabierający m. in. głos ksiądz 
Guzowski oświadczył: 


„Nas kapłanów katolickich boli 
to, że po tylu latach pracy duszpa* 
sterskiej na Ziemiach Zachodnich, 
które zostały uznane przez rząd Nie 
mieckiej Republiki  Demokratycz- 
nej jako ziemie polskie, jesteśmy tyl 
ke y tymczasowymi ka- 
planami. Dlatego też w pełni solida 


ryzujemy 5ię ze stanowiskiem Rzą 
du RP. który pragnie jak najszyb- 
szego ustabilizowania spraw admini 
stracji kościelnej na Ziemiach Za- 
chodnich', 

Na zakończenie uchwalono jedno= 
głośnie rezolucję, w której zebrani 
solidaryzuja się z wezwaniem Urzę 
du do Sprawy Wyznań wysłanym do 
episkopatu w dniu '23 października 
br. i domagają sie. by episkopat 
zgodnie z pkt. 3 porozumienia za- 
wartego z Rządem RP w dniu 14 
kwietnia br, zwrócił się do stolicy 
apostolskiej z prośbą. by biskun= 
stwa rezydencjonalne, będące tym 
czasową administracją kościelną na 
Ziemiach Zachodnich zostały zmie= 
nione na stałe ordynariaty. 

Następnie liczna delegacja udała 
się do Gorzowa Wielkopolskiego w 


celu przekazania rezolucji ks. bisku 
powi Nowickiemu. Przyjmując dele 
gacje biskup oświadczył m. in.: 


„Myśmy przyszli na Ziemie Zacho 
dnie, odbudowujemy kościoły, budu 
jemy nowe seminaria nie po to, aby 
stąd odchodzić. Waszą ciężką pracą, 
czy to na roli, czy w fabrykach, Wa 
szym udziałem w odbudowie i zago 
spodarowaniu tych ziem przypieczę- 
towaliście ostatecznie swoje prawa 
do nich. To jest chyba dla wszystkich 
jasne, że nikt nie ma prawa kwe- 
stionować polskości Ziem Zachod- 
nich, Jeżeli chodzi © mnie, to w zu 
pełności solidaryzuję się z Waszą re 
zolucją, którą oczywiście przekażę 
do episkopatu, Ufam, że prośba Wa 
szą zostanie pozytywnie  załatwio- 
na“, 


żytniczej, Kapitaliści miejscy i wiej- 
scy, spekulanci į dorobkiewicze, któ- 
rzy bez jakichkolwiek skrupułów wy 
korzystywali nasze trudności okresu 
powojennego, kapitalizowali nagroma 
dzonę bogactwa również w postaci de 
wiz, zapasów platyny i złoła. Rzecz 
bezsprzeczna, że źródłem tego bogac- 
twa był także wyzysk mas pracują- 
cych, oszukiwanie Skarbu Państwa, 
spekulacja i grabież mienia" społecz- 
nego, Masy pracujące doskonale ro- 
zumieją, że ta część reformy systemu 
pieniężnego, godząca w posiadaczy 
platyny, złota 1 obcych walut, jest 
również dalszym wzmocnięniem pozy 
eji klasowych mas pracujących w 
Polsce. 

Zdobyte nielegalną drogą bogactwa, 
ulokowane w tak zwanych walorach, 
miały służyć kapitalistom do dalsze- 
go uprawiania wyzysku, podejmowa- 
nia prób dezorganizacji rynku na tym 
czy innym odcinku, do szkodzenia Pols 
ce Ludowej. Kres temu kładzie 
uchwała Sejmu i Rządu o zakazie po- 
siadania platyny, złota nieużytkowe- 
go į walut oraz handlu nimi. 

Rzecz oczywista, że osoby prywatne 
mogą posiadać użytkowe złote lub 
platynowe przedmioty jak obrączki, 
pierścionki, broszki, krzyżyki, medale 
itp. Natomiast w wyjątkowych, uza- 
sadnionych wypadkach ubiegać się 
moga one w komisji dewizowej o ze- 
zwolenie na posiadanie obcych walut 
i złota. R 

Masy pracujące Polski doskonale 
zrozumiały znaczenie przeprowadzo- 
nej reformy pieniężnej, jej polityczny 
i klasowy sens. Dowodem tego są 
liczne wypowiedzi ludzi pracy oraz 
zobowiazania produkcyjne, podejmo. 
wane w związku ze zmianą systemu 
pieniężnego, Reforma walutowa jest 
bowiem skutecznym narzędziem pod- 
noszenia naszej gospodarki narodo- 
wej, wzrostu dobrobytu mas pracują- 
cych i dalszego wypierania elemen: 
tów kapitalistycznych w Polsce. 

fb) 


konieczną oświadczyć. że w wypad- 
ku, jeżeli Trygve Lie zostanie jed= 
nak narzucony jako sekretarz gene= 
ralny ONZ na jakikolwiek bądź no- 
wy okres, rząd radziecki z przyto- 
czonych powyżej względów nie będzie 
się z nim liczył i nie będzie go trak 
tował jako sekretarza generalnego 
ONZ, 3 

Po odczytaniu deklaracji minister 
Wyszyński zakomunikował zebra- 
nym dziennikarzom, że delegacja 
Związku Radzieckiego uważała za 
konieczne podanie powyższego do 
ich wiadomości, by poinformować 0- 
pinię publiczną 0 jaskrawym po- 
gwałceniu Karty ONZ pod nacis- 
kiem delegacjj USA, która usiłuje 
dyktować ONZ swe żądania odnoś- 
nie mianowania sekretarza general- 
nego, Korespohdenci zadali mini- 
strowi Wyszyńskiemu szereg pytań. 


* 
, t 


Dnia 31 października Zgromaądze= 
nie Ogólne przystąpiło do omąwia- 
nia kwestii nominacji sekretarza ge” 
neralnego. (Sprawozdanie z obrad 
Zgromadzenia w tej sprawie poda- 
my jutro). 


Faszyści amerykańscy. 
zapraszają zbrodniarza 
Franco do ONZ 


NOWY JORK (PAP). — W dal- 
szym ciągu obrad specjalnej Komi- 
sji Politycznej Zgromadzenia Ogól- 
nego ONZ nad sprawą rewizji u- 
chwały Zgromadzenia Ogólnego £ 
1946 roku, zalecającej członkom 
ONZ odwołanie z Madrytu posłów Í 
ambasadorów i niedopuszczanie Hi- 
szpanii frankistowskiej do ONZ, ja- 
ko pierwszy zabrał głos delegat Bia- 
łorusi, Skorobogatyj, 

Po nim przemawiali delegaci: 
Ekwadoru, Syjamu, Libanu, Związe 
ku Radzieckiego, Meksyku i Izraela, 

Delegat radziecki Carapkin raz 
jeszcze stwierdził, że nie istnieją ża 
dne istotne przyczyny, mogące u- 
sprawiedliwić unieważnienie u- 
chwały Zgromadzenia Ogólnego 
ONZ z 1946 r. Ostrzegł on, iż unie- 
ważnienie tej uchwały było by 
pchnięciem Organizacji Narodów 
Zjednoczonych na drogę ugody z 
faszyzmem. < 

Profrankistowski projekt rezolucji 
— mówi Carapkin — został wniesio 
ny przez państwa Ameryki Łaciń- 
skiej i Filipiny. Jasne jest jednak, 
że kraje te występowały na zlecenie 
(USA, które pragną wciągnąć Hisz- 
panię Franco do amerykańskiego 
bloku militarnego. 

Z kolei przystąpiono do głosowa- 
nia, Przeciwko rezolucji głosowało 
10 państw: ZSRR, Ukraina, Biało- 
ruś, Polska, Czechosłowacja, Guate- 
mala, Izrael, Meksyk, Urugwaj i Ju 
gosławia. Od głosowania powstrzy- 
mały się: Australia, Burma, Kuba, 
Dania, Abisynia, Francja, Indie, In- 
donezja, Nowa Zelandia, Norwegia, 
Szwecja i Wielka Brytania, Stany 
Zjednoczone t 36 innych krajów gło 
sowały za rezolucją. Delęgat Luk- 
semburga był podczas głosowania 
nieobecny, 


Ez r O ZOZ ZZOZ 


Dnia 7. 11. br. w sali teatralnej 


ORZZ nastąpi otwarcie 


Wystawy Gazetek Ściennychi 


POŚWIĘCONEJ 33 ROCZNICY 
REWOLUCJI PAŹDZIERNIKOWEJ. 


Wystawę urządza redakcja 
„Głosu Robotniczego” 1 ORZZ. W 
związku z tym przypominamy 
wszystkim komitetom  redakcy(- 
nym gazetek ściennych przy za= 
kładach pracy, iż gazetki nadsyłać 
należy do dnia 4, il br. włącznie, 
do Wydziału Kulturalno-Oświata- 
wego przy uL Traugutta 18 (gmach 
ORZZ). > 

Prosimy 6 przestrzeganie termi- 
nu nadsyłania gazetek, 

Dla wyróżnionych w konkursie 
gazetek przewidziane są cenne na» 
grody» 


Zaczynamy dyskusję 


Jak podnieść jakość przędzy? 


Zgodnie z ogłoszona już zapowie- 


Zapraszamy do wzięcia udziału w 


zw rozpoczynamy w dniu dzisiej- sc gg lie ari maged masy przą- 
zym korespondencyjną naradę przą | dek, instruktorek, pomagaczek, maj 
dek przemysłu bawełnianego. Jestto|strów. Wzywamy do wypowiedze- 


niejako przedłużenie 
odbyła się kilka dni temu w redak 
cji „Głosu: Robotniczego”. 


Tow. Genowefa Ptasińska 


Zwiększyć kontrolę 


Zabierając głos w naradzie kores 
ponciencyjnej na temat podniesienia 
jakości przędzy, chciałabym +» omó- 
wić niedociągnięcia w pracy maszych 

wrzecienniarek. My, prządki z 
ZPB im. Dzierżyńskiego, otrzy muje 
my z Wrzeciennie niedoprzęd, ` wW. 
4 jg an wiele t zw. „p 

k", A trzeba wiedzieć, że po 


'ehłaniw bardzo dużo czasu. 


Tow, Anna Skawińska 


| jakość 


narady, która |nia się na temat jakości przędzy — 


przewijączki, snowaczki, tkaczki! 
Niech zabiorą głos kierownicy, przę 


na sobei 


Oto np. spostrzegam, że zerwała 
się nitka i wfzeciono kręci się bez- 
produktywnie. Wówczas, zamiast 
szybko i umiejętnie przykręcić nit- 
kę z niedoprzędem, mtiszę brać do 
ręki szpule, zrzucać warstwę owych 
nieszczęsnych pojedynek. Często mu 
szę odwinąć i kilkadziesiąt metrów, 
F= mej uj w łaściwy niedo- 
przę opiero wtedy mo, o pr 
kręcić z nitką. Ale ile czaki A 
mi to odwijanie i szukanie! Ile „ba 
ranów* robi się wtedy na maszynie! 
Nie dziwnego, że biegam później 
pośpiesznie i przykręcam szybko, 


nie zwracając nieraz uwagi na ja- |. 


kość przykręcania. 


Zdaję sobię w pełni sprawę, że 
dobre przykręcanie. to bardzo waż- 
na rzecz. — Nauczyłam się już właś 
ciwej metody przykrecahia. W osta 
mim etapie konkursu na 20 przykrę 
cań miałam 19 dobrych, Apeluję je 
Gnak do naszego kierownictwa i 
zwracam uwagę. na to kierownikom 
innych i orr ad że By pie podnieść 

asze, przedzy, trzeba 
wamóg kontrolę na wrzecieńnicach i 


num zlikwidować ,, “ 
dynek. produkcję* poje 


Najważniejsza rzecz 
-to porządek przy maszynie 


_ Aby osiągnąć wysoką jakość. przę 
dzy trzeba — i to jest najważniejsze 


— utrzymywać w porządku swoją 
maszynę, Na to właśnie zwracam naj 
większą uwagę. Wałki na mojej ma 
szynie sa zawsze wyczyszczone tak, 
że widać zielone sukno. Nie dopusz 
czam nigdy do tego, żeby omotał się 
ńa nich niedoprzęd. Czyszczę także 
dokładnie i często wałki skórkowe. 
Zwracam także uwagę na czystość 
całej maszyny, a przede. wszystkim 
t. zw. drabiny, na której założone 
są szpułe niedoprzędu. Odkurzam 
często klapki, przesuwając po nich 
obitą suknem deseczkę. W ten spo- 
sób zapobiegam wbijaniu się kurzu 
do przędzy. Dbam także o to, aby 
między maszynami i na podłodze 
ryj poniewierały się cewki ani zwij 


uważają, iż przykręcanie i porządek 
— mie mają z sobą nic wspólnego, 
A tymczasem, bynajntniej, tak nie 
jest. Gdy maszyna bywa utrzymana 
w porządku, wtedy robota idzie 
sprawnie, wtedy prządka ma dość 
czasu na dobre, właściwe przykrę- 
canie nitki. 


dzalń, przedstawiciele organizacji 
partyjnych i Sawy! 


Sprawa jeste "ważna. Trzeba ją 0- 
mówić gruntowriile i dokładnie. Roz 
poczęliśmy przecież wzmożoną wal- 
kę o podniesienie jakości przędzy. 
Lepsza przędz ślepa bez pęków 
i zgrubień — to lepszy towar, to 
wzbogacenie naszej gospodarki naro í 
dowej, to zadowolenie szerokich | 


rzesz konsumentów, którzy domaga | togy 


ją się wysoko = gatunkowego towa-= 
ru. 


Prządki, instruktorki, pomagaczki! 
Uczestnicy narady korespondencyj- 
nej! Piszcie do nas o tym, co utru- 
dnia, co hamuje Waszą pracę! Wska 
zujcie przyczyny, wpływające po- 
średnio na wadliwe przykręcanie 
przędzy! Mówcie o tym jak pomaga 
ja Wam instruktorki i majstrowie, o 
współpracy z kierownictwem zakła 


dów, o pomocy lub braku zaintere= 
sowania ze strony rad zakładowych 
i organizacji partyjnych! Upowsze 
chniajcie przodujące nowoczesne 
metody pracy! 


Jesteśmy pewni, że narada ko- 


| respondencyjna ujawni szereg brak 


Í ków utrudniających pracę: naszym 
|prządkom, upowszachni słuszne me 
pracy i pozwol nam wspólnie 
ustalić — jak należy przykręcać, 
jak racjonalnie obsługiwać maszy- 
nę, jak organizować pracę w całej 
przędzalni, żeby jakość przędzy sta 
le wzrastała. 

Dziś w pierwszym dniu narady 
korespondeneyjńej oddajemy gios 


Str. 3 


Chłopi mało i średniorolni 


masowo odstawiają nadwyżki zboża do punktów skupu 


iw gromadzie Wola Kleszczowa, 
gminy Widawa, powiatu łaskiego, pa- 
nuje ożywiony ruch, Na przystrojo- 
ne wozy chłopi załadowują zboże, 
które za chwilę wszyscy razem powio 
zą do punktu skupu. Jeszcze chwila 
i 12 udekorowanych wozów wyrusza 
do punktów skupu przy gminnej spół 
dzielni w Chociwiu, 

Dumnie powiewają biało-czerwone 
flagi i transparenty z napisami „Niech 
żyje sojusz robotnicza - chłopski”, 
Pierwszy wóz zajmuje kilkunastu 
ZMP-owców i harcerzy, Śpiewając 
„Traktory bojowe“, 

Z przydrożnych chat wyglądają chło 
pi. Każdy z zaciekawieniem wpatru- 
je się w sunący korowód. — Co to 
zmaczy ? — pyta jeden z nich towarzy 


prządkom z ZPB im. Dzierżyńskie= | sza Kozioła jadącego w korowodzie. 


go. 


Tow. Kozioł uśmiechając się mówi — 


Kobiety czynem walczą e pokój 


Zobowiązania produkcyjne kobiet z ZPB im. Stalina i ZPO „Wólczanka“ 


Niedawno kobiety zatrudnione w Warszawskich 


Zakładach 


Przemysłu Odzieżowego im. 17 Stycznia wystąpiły z żądaniem za- 


kazu broni atomowej 


oraz wycofania 
ż Korei i krajów kolonialnych. Żądanie to w 


interwencyjnych 
imieniu 12 milio- 


wojsk 


nów kobiet polskich powtórzone będzie wkrótce przez nasze dele- 
gatki na II Światowym Kongresie Obrońców Pokoju. 


pocieewe kobiet warszaw= 


wszystkich nie umiejących czytać i 


skich, podchwyciły robotnice | pisać- spośród pracujących w ZPB 


ZPB im: Stalina, gdzie kilka dni te- 
mu odbyło się specjalnie w tej spra 
wie zwołane zebranie, 

Kobiety zatrudnione w Zakładach 
im. Stalina w pełni rozumieją zada- 
nia świadomych obrońców pokoju 
i zdają.sobie sprawę z tego, że utrzy 
mać i wzmocnić pokój można tylko 
wtedy. gdy żądanie narodu poparte 
jest realnymi osiągnięciami. Dlatego 
też postanowiły uczcić zbliżający się 
Il Światowy Kongres Pokoju nowy- 
mi zobowiązaniami produkcyjnymi. 

Pierwsza składa zobowiazania 
przodownica pracy, tow. Natalią Zi- 
moń, postanawiając przejść z ezte- 
rech stron na obsługę pięciu stron 
maszyn obrączkowych. ^ 

Następnie członkinie rady zakła- 
dowej i kobiecej przyrzekły objąć 
nauką“ początkowego nauczania 


im. Stalina. 

Członkinie oddziałowej rady ko- 
biecej w Nowej Tkalni postanowiły 
zwiększyć o 50 uczestniczek liczbę 
współzawodniczących kobiet 1 po- 
zyskać taką samą ilość do koła Ligi 
Kobiet w Nowej Tkalni, 

Instraktorka, ob. Stanisława Kaź. 
mierczak, poduczy w ciągu miesią= 
ca po godzinach pracy jedną tkacz- 
kę, nie wykonującą baz akordo- 
wych. 

Takie same zobowiązania podjęły 
tów. tow. Stanisława Kacisz i Ma~- 
ria Frątczak. 

Ob, Maria Wygoda zbbowiązu je 
się zorganizować dwa zespoły wzo- 


szybko realizując 


Car ogrom trudu zwiazanego z 

wy mianą pieniędzy starych na 
nówe zrozumieć można, gdy się prze 
chodzi przez obszerne sale Narodowe 
go Banku Polskiego, Wre tu obecnie 
FERRI bez przerwy gorączkowa pra- 


"ut późne popołudnie, Nad długi- 
mi stołami jasno plona żarówki. 
Wszyscy urzędnicy Narodowego Ban 
ku są pochłonięci praca. I nie tylko 
oni. Do pomocy zgłosił się ochotni- 
czo także personel Banku Komunal 
nego, Banku Inwestycyj jnhego oraz 
Banku” Rzemiosł i Handlu. A pracy 
jest wiele. Dniem i nocą, z krótkimi 
tylko przerwami, trwa liczenie, ukła 
danie i paczkowanie nowych bankno- 
pr obliczanie i niszczenie starych. 

d szybkości i sprawności pracy Na 
rodowego Banku Polskiego zależy 
przecież sprawny: przebieg wymiany 
na terenie Łodzi i województwa, teť- 
minowe dokonanie wyplat robotni- 
kom oraz pracownikom zakładów i 
instytucji. 

— Od pierwszej chwili, tj. od nd- 
cy z soboty na niedzielę — opowiada 
wieedyr. NBP — tow. Szymański — 
wszyscy nasi pracownicy pośpieszy- 
li na wezwanie rządu do pracy. Sta- 
wili się WSZYSCY, zarówno członkowie 


Mówię o tym wszystkim dlatego, | Partii, jak i bezpartyjni, rozumiejąc 


ponieważ wiem, że niektóre prządki 


Plan roczny 
wykonany! 


Na cześć 33 rocznicy Wielkiej 
Rewolucji Październikowej załoga 
naszej Filii Centralnej wykonała 
już dnia 10 ub. miesiąca o 
godz. 12 plan produkcji na rok 1950 
według ilości (asortymentowo) i 
wartości w cenach niezmiennych. 

W-związku z tym załoga całego 
Zakładu Nr, 4 łącznie z Filiami 1, 
21.3 powzięła szereg dalszych zo- 
bowiązań, które przyniosą oszczę- 
dności przeszło 7.500 zł, w nowej 
walucie, 

Jednak nie wszyscy jeszcze ro- 
zumieją, czy też nie chcą zrozu- 
mieć, co oznacza oszczędność w 
Państwie Ludowym. W Filii Nr. 2 
przy ul. Legionów 29, gdzie mieści 
się nasza tapicernia, skrawki cen- 
nej gobeliny od dawna leżą na pół 
kach w magazynie i butwieją. Jak 
oświadczył kierownik obrotów to- 
warowych, ob. Kuśmierczyk, od- 
padki te miała zabrać Centrala 
Handlowa Przemysłu Artystyczne 
go i Ludowego w Warszawie, 

Dlaczego nie uczyniła tego do tef 
poryt 

M. Przybyszewski, 
WEZPD Nr, 4 
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doniosłość zmiany systemu pienięż- 


EATON ECOKOFENOOAWO WAM LWOGOJKLOPUEKAKATACDOA OASTEA 


Bankowcy pracują ofiarnie 


wielką reformę systemu pieniężnego 


rego. I teraz pracują ofiarnie i z 
poświęceniem, odpoczywając po kil- 
ka godzin zaledwie na dobę. 

W obszernej sali, przy jednej z 
kas oczekują w kolejce pracownicy z 
punktów wymiany, dźwigając worki 
starych pieniędzy. Worki sa zapieczę 
towane. Po przyjęciu w kasie — na- 
stępuje komisyjne ich otwarcie, po: 
czym pieniącze są segregowanę i li- 
czone. 

W wielkiej hali-sortowni sprawne 
1ęca liczarek zręcznie przerzucają 
stosy „tysięcy“. Jedną z wyróżniają- 
cych się tu pracownie jest ob. Hen- 
ryka Osińska. W palcach jej tylko 
migają szybko liczone: banknoty. Sta 
re pieniądze, po przeliczeniu odwozi 
się do skarbca, gdzie zostają dziur- 
kowane specjalną maszyną. Już są 
nieważne... 

Tymezasem, na miejsce owych sta 
rych, unieważnionych — przybywają 
nowe banknoty, które też muszą być 
przeliczone i przygotowane do wy- 
płat oraz dla kas wymiany, 

Osobno przeliczany jest bilon. 
Przy niewielkiej maszynie dwóch mło 
dych urzędników wysypuję z worecz 
ków bilon, który sypie się następnie 
na płytkę maszyny. Prad włączony! 
Ob. Antoni Cengel zakłada mu dołu 
maszyny papierową „tutkę* odpowie 
dniej wielkości, a ob..Wojciech Wa- 
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Nasi korespondenci piszą 


losiński pilnuje, aby pieniądze rów- 
nomiernie wpadały do specjalnego o- 
tworu. Stop! — maszyna wyłączą 
się sama, po przeliczeniu 50 sztuk 
biłonu. Teraz wyjmuje się „tutke“ 
wraz z bilonem. Trzeba ją tylko 
zamknać z obydwu stron i podpisać! 
Gotowe! Przeliczony bilon może ść 
„w świat”, jako zapłata za bilet 
tramwajowy, papierosy, zapałki i 
wiele innych przedmiotów codzienne. 
go użytku. 

— Przez te kilka dni załoga naszą 
dokonała olbrzymiej pracy — oświad 
cza wicedyr. tow. Szymański-—Musie 
liśmy przecież uruchomić punkty wy 
miany w Łodzi i na terenie woje- 
wództwa, kontrolować wszystkie 
punkty i tam, gdzie zachodziła po- 
trzeba, zasilić je naszymi ludźmi, 
zaopatrzyć teren w nowe pieniądze, 

Niezależnie od tego odbywa się 
normalna praca w działach: kredyto- 
wym i manipulacyjnym, a wczoraj 
uruchomiliśmy w dodatku nowy od- 
dział Banku w Sieradzu. 

W Narodowym Banku Polskim 
dniem i nocą wre praca. Dzięki ofiar 
ności pracowników, dzięki wspólne- 
mu wysiłkowi organizacji partyjnej, 
dyrekcji i personelu — nowe pienią- 
dze mogą dotrzeć na czas do fabryk, 
instytucji i sklepów. 

: (sw) 
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rowej ezystości przy krosnach, a je- 
dnoczęśnie postanawia  nirzymać 
wzorową czystość w tkalni, Zobowią 
zanie kończy apelem, wzywającym 
wszystkie tkaczki do pójścia w jej 
ślady, 


* 
* * 


Zbliżający się IE Światowy Kon- 
gres Pokoju uczciły również zobo= 
wiązaniami produkcyjnymi kobiety 
ZPO „Wólczanka, 

Ob. Milczarek — postanowiła dla 
zadokumentowania przynależności 
polskich kobiet do wielkiej rodziny 
obrońców pokoju — podwyższyć wy 
konanie bazy ze 177 do 181 proe, 

— ZMP-ówka ob, Frątczak, zobo 
wiązuje się wraz z całym zespołem 
młodzieżowym podnieść wydajność 
ze 111,8 do 114 proc. 

Wykonanie planu rocznego do 
dnia 10 listopada br. i podniesienie 
wydajności dwóch taśm deklaruje 
tow, Krakowiak. - 

Cala załoga ZPO „Wólczanka” so- 
bowiązała się wykonać plan roczny 
(na 32 dni.przed terminem.. 

é 


Zobowiązania, podjęte przez kobie 
ty ZPB im, Stalina i ZPO. „Wólczan 
ka", są dobitnym wyrazem umiłowa 
nia pokoju przez polską klasę robot 
niczą. 

Kobiety jeszcze raz zadokumento- 
wały, że na równi z mężczyznami 
potrafią budować i utrwalać pokój. 


Odwozimy dziś nadwyżkę zboża do 
punktu skupu, aby tym dać dowód 


naszej wdzięczności dla Rządu, który 
wprowadził reformę pieniężną, tak 
korzystną dla mało i średniorolnego 
chłopa: 

— Wiecie, że to jest zupełnie słue 
szne — rzekł pytający chłop, a potem 
dodał: Moim zdaniem, to i nasza gro 
mada winna podobnie uroczyście, jak 
i wy odwieźć zboże. 

Wozy docierają już do punktu sku 
piu. Młodzież wiejska i chłopi we- 
soło powiewają 
flagami. Wiatr silnie załopotał, trans= 
parentem z napisem „Odstawiając 
zboże zacieśniamy sojusz robotniczo* 
chłopski”, 

Szybko 1 sprawnie wyładowują 
chłopi worki ze zbożem do magazynu. 
Nie próżnuje również 4 młodzież, 
ZMP-ówka Janowska, przewodnicząca 
Zarządu Gminnego ZMP w Widawie, 
pomagając przy wyładowywaniu zbo- 
ża, oświadcza: „My, ZMP-owcy, do- 


skonale zdajemy sobie sprawę, co da-- 


je nam wszystkim planowy skup zbo- 
ża ; jakie osiągamy z tego korzyści”, 
Potwierdza to młody harcerz, Stanie 
sław Zykowski. 


Wreszcie 66 kwintali żyta I psze- 


nicy odstawiono do magazynu, & 
chłopi z poczuciem dobrze spełnionego 
obowiązku obywatelskiego udają się 
po swe należności. Ob. Edward Ko- 
zera, sołtys gromady Wola Kleszczo- 
wa, przekładając nowiutkie banknoty 
i pobrzękując bilonem, powiada: 
„— Prawdę mówiąc, to trochę trudno 
będzie mi się przyzwyczaić do no- 
wych pieniędzy, Ale za to są to zło- 
tówki oparte na złocie, są to pienią- 
dze trwałe j pełnowartościowe”. 

— Dołożyliśmy wszelkich sił, 
stwierdza ob. Szczeciński, aby wymłó 
cić zboże i odstawić w terminie, aby 
stać się gromadą przodującą, A prze 
cież nasza gromada jest jedną z naj- 
biedgiejszych w gminie Widawa. 
— Gospodarstwa drobhe, a ziemie 
liche — dodaje ob. Włodarczyk. Ale 
rozumiemy, że odstawiając zboże, 
dajemy chleb dla robotników, którzy 
wytwarzają dla nas materiały prze- 
mysłowe. Trzeba jednak znaleźć spo- 
soby skłonienia bogaczy wiejskich do 
spełnienia swego obowiązku. 

Te wypowiedzi i postawa chłopów 
z Woli Kleszczowej, z entuzjazmem 
spełniających swój obowiązek wobec 
Państwa, świadczą, że chłopi mało i 
średniorolni dołożą sił dla zwycię- 
skiej realizacji wytycznych. Plam 
6-letniego na wsi. wi 
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Więcej troski o świetlicę Trzeba naprawić wszystkie ciągarki 


Na oddziale pierwszym ZPW im. 
W. Łukasińskiego istnieje świe- 
tlica koła fabrycznego ZMP. Prze 
wodniczącym koła jest kol. Wło- 
dzimierz Pietrzak, roztaczający rów 
nież pieczę nad świetlicą. 

Niestety, świetlica pozostawia 
wiele do życzenia. Uderza zwła- 
szcza całkowity brak  jakichkol- 
wiek dekoracji. Świetlica-posiada 
bibliotekę, ale w opłakanym sta- 
nie. Książki są rozrzucone, okład 
ki podarte i brudne. 

Gdy ktoś wypożycza książkę, 

kol, Pietrzak notuje to na kawałku 

papieru, lecz papier ów często gi- 
nie i wytwarza się niebywały nie- 
porządek, 

W świetlicy stol fortepian. Jed- 
nak wobec tego, że drzwi sa stale 
otwarte (popsuty zamek), kto chce 
przychodzi i brzdąka na fortepia- 
mie, Nikt na ło nie zwraca uwagi. 
Wkrótce fortepian w ogóle nie bę: 
dzie się już nadawał do użytku, 


Świetlica nie ma żadnej stałej 
sekcji, chociaź koło liczy 60 człon 
ków. 

Uważam, iż rada zakładowa win 
na pomóc naszej młodzieży we 
wzmożeniu właściwej działalności 
świetlicowej. 

W, Janik, 
ZPW im. W, Łukasińskiego. 


Od chwili rozpoczęcia produkcji 
na oddziale I w ZPB im. Cz. Szy- 
mańskiego praca na maszynach 
tzw. ciąqarkach była bardzo 
utrudnione z powodu zepsucia się 
automatu, który zatrzymywał ma- 
szynę, po zerwaniu się taśmy lub 
napełnieniu garów. 


żle zorganizowana praca 


W ostatnich dniach ekipa łącz- 
ności miasta ze wsią Zakł. im. 
Dzierżyńskiego oraz ekipą lekar- 
ska szpitala nr 3 udały się do wsi 
Siedłce. Ekipa lekarzy wraz z pie 
lęgniarkami liczyła 22 osoby. Jed- 
nak praca lekarzy została źle zor 
ganizor ana, © czym świadczy 


— 
15% 


fakt, że porad lekarskich udzielo 
no zaledwie 6 osobom. Wydaje 
się, iż w takich okolicznościach do 
udzielenia porad 6 pacjentom, wy 
starczyłby w zupełności przyjazd 
jednego lekarza, 
F B, Kiełbik 
\ ZPB im. Dzierżyńskiego 


Pogarszało to warunki pracy na 
ciągarkach, a zarazem wpływało 


ujemnie na produkcję. Ostatnio, 
wobec „interwencji Inspektoratu 
Jakości Produkcji, z 6 ciąqarek 


3 zostały doprowadzone do porząd 
ku — a automaty dalszych 3 cią- 
garek mają również zostać w nie- 
długim czasie doprowadzone do 
stanu używalności, 


Praca na zreperowanych ciągar 
kach jest teraz znacznie ułatwiona, 
a uległa także poprawie jakość 
przędzy, Szkoda, że nie naprawio 
no od razu wszystkich 6 ciągarek, 
co znacznie podniosłoby poziom i 

, jakość produkcji, 
h E. Kosiński, 
~ ZPB im. Cz, Szymańskiego, 
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Karygodne 
lenistwo 


Pracujące w Zakładach im. Har 
nama absolwentki SPP uczęszcza- 
ją do szkoły. Każdą z nich posia- 
da kontrolkę, która na dowód obe 
cności w szkole bywa codziennie 
stemplowana. 

Jednak niektóre spośród absol. 
wentek lekceważą naukę, systema- 
tycznie opuszczając lekcje. Do ta- 
kich należą kol. kol.: Halina Mał- 
kiewicz, Alina Warmus, Zdzisława 
Szczęśniak i Teresa Zalewska, 
Uczennice te nie tylko opuszcza 
ją lekcje, ale chcąc uzyskać no- 
świadczenie obecności na lekcjach 
dają swe kontrolki koleżankom, 
które podstępnie podsuwają je do 
stemplowania, LEKI 

Przejawami takiego lenistwa I 
oszukańczymi metodami postępo= 
wania winna zainteresować się 
miejscowa organizacja ZMP, jaz 


również dyrekcja zakładu, i wycią” 
gnąć z tego właściwe konsekwen- 


cje. A 
T. Łukasiewicz, 
ZPB. im, Harnaw 
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Naród polski popiera rezolucję radziecką 


bo pragnie w pokoju budować swą przyszłość . 


Przemówienie amb. Wierbłow skiego na Komisji Politycznej ONZ. 


NOWY JORK (PAP), — Na posiedzeniu komisji politycznej Zgro- 
madzenia Ogólnego ONZ zabrał głos ambasador Wierbłowski w dysku- 
sji nad projektem radzieckim w sprawie usunięcia grożby nowej woj- 
ny oraz utrwalenia pokoju i bezpieczeństwa narodów. 


Z" argument — stwierdził 
amb. Wierbłowski — który 
wysuwano tutaj w ciągu tygodnia 
obrad, nie był w stanie podważyć 
zasadniczej tezy, że deklaracja pro- 
ponowana przez Związek Radziecki 
jest poważnym wkładem w dzieło 
pokoju. 


Rozmach ruchu pokoju zaniepo- 
koit poważnie wielu podżegaczy wo- 
jennych. Niepokój ich znałazł wy- 
raz w powtarzających „się atakach 
na Apel Sztokholmski. 


Reż:m titowski boi 
się pokoju 


W atakach tych brał oczywiście 
"m. in. udział delegat Jugosławii, 
pan Kardel. Musiał on, rzecz jasna, 
„prześcignąć w oszczerstwach,: kłam- 
stwach i w nagonce antyradzieckiej 
— swoich amerykańskich mocodaw 
ców. Taki jest los wszystkich od- 
stępców i zdrajców. Muszą oni wy- 
chodzić ze skóry, by” przypodobać 
„się tym, od których pragną dostać 
pieniądzę. Pan Kardel musi zarobić 
na dolary, na otrzymanie których z 
ręki Amerykanów on liczy: Bez do- 
larów grozi bowiem Jugosławii caf- 
kowita katastrofa gospodarcza, Pro- 
wokacyjne przemówienie delegata 
Jugosławii wykazało tylko jak dale 
ki od pokoju jest reżim, reprezento- 
wany przez niego. Kłamliwe i pro- 
wokacyjne przemówienie delegata 
Jugosławii świadczy o prawdziwym 
obliczn tego reżimu. Jeden fakt po- 
służyć może jako ilustracja. Przed 
gmachem ambasady polskiej w Bel- 
gradzie umieściliśmy w  gabłotce 
plakat pokoju, Niedługo potem kil- 
ka osób zebrało się przed gmachem 
ambasady, zdemolowało gablotkę i 
zniszczyło plakat, Stojący obok po- 
licjant nie reagował na zajście. 


Oto jak władze jugosłowiańskie 
zademonstrowały swe rzekomo po- 
kojowe tendencje. £ 


Pan Kardel mówił tu o zerwaniu 
umów io blokadzie ekonomicznej. 
Wszystko co powiedział delegat Ju- 
gosławii nie miało oczywiście nie 
wspólnego ani. ż zagadnieniem, któ- 
re dyskutujemy, ant z”prawdą. By- 
ło. to bezczelne oszdzerstnioy Wiado- 
mo, że klika Tito zerwała traktaty 
gospodarcze z Polską, nie wykonała 
swych zobowiązań z nich wynikają- 
cych, To właśnie Jugosławia wro= 


kz Z ZO O a 


gim swoim stosunkiem do Polski, 
Zwiążku Radzieckiego, do krajów 
demokracji ludowej doprowadziła 


do tego, że układ o przyjaźni z Pol- 
ską przestał obowiązywać. 


kowe możliwości ro walce 
i oszczędną gospodarkę. 


Reżim kliki titowskiej boi się po- 
koju, gdyż tylko w warunkach na- 
pięcia międzynarodowego może zbie 
rać owoce swej polityki, żerując na 
atmosferze wojennej. 


Skradzione arrasy 
muszą wrócić do kraiu 


"Mówca polemizował następnie z 
wywodami delegata kanadyjskiego 
Pearsona. Cenimy wysoko — powie 
dział ambasador  Wierbłowski — 
działalność UNRRA, ale nic nam 
nie jest wiadomo, by przyczyniła się 
ona do gigantycznej odbudowy War 
Szawy, Korzystalismy natomiast z 
wielkiej pomocy Związku Radziec- 
kiego, za co jesteśmy mu wdzięczni. 


Skoro już mowa o Kanadzie, to 
pamiętamy dobrze, że przetrzymuje 
ona bezprawnie arrasy wawelskie. 
Jeśli zaś chodzi o tzw, rząd emigra- 


cyjny, — nie wiem — oświadczył 
mówca — o,którym pan .Pearson 
myślał, gdyż jest ich wiele. Lecz 


wszystkie te pseudo-rządy wraz ze 
zdrajcami. wchodzącymi w ich 
skład, dawno już leżą na śmietniku 
historii, © czym doskonale wie pan 
Pearson. z 


Amerykańska 
„dolarowa kurtyna“: 


Omówiwszy następnie faszyzację 
w krajach kapitalistycznych a spe- 
cjalnie w Stanach Zjednoczonych, 
amb. Wierbłowski nawiązał do słów 
delegata Chile, który troszczył się o 
to, by wiadomości o działalności ONZ 
mogły docierać do wszystkich kra- 
jów. Mamy obecnie dla delegata 
Chile konkretny przykład tego, jak 
Stany Zjednoczone uniemożliwiają 
korespondentom przyjazd doUSA, a 
nawet do siedziby ONZ i w ten spo- 
sób utrudniają rozpowszechnianie 
wiadomości o pracach obecnej sesji. 
Oto korespondent polski Stanisław 
Brodzki wniósł podanie o wizę je- 
szcze przed rozpoczęciem sesji. Dziś 
w 6 tygodni po 'rozpoczęciu sesji ko 
respondent ten: mimo akredytacji 
ONZ wciąż jeszcze czeka na wizę w 
Warszawie. Dzieje się tąk pomimo 
protestu delegacji polskiej w tej 
sprawie. Władze amerykańskie naru 
szając zasady układu zawartego z 
ONZ w sprawie siedziby ONZ — 
wciąż odmawiają  korespondentowi 
polskiemu wizy, 

Władze amerykańskie usiłują two 
rzyć piątą kolumnę, organizują au- 
dycje radiowe „Głosu Ameryki“, ko 
mitety „wolnej Europy", „krucjaty 


| YE NAN 
Nowy pieniądz daje masom pracującym dodat- 


o najbardziej racjonalną 


Jest to podstawowym warunkiem realizacji wiel- 
kich zadań Planu Sześcioletniego i dalszego pod. 
noszenia: stopy życiowej ludności pracującej. 

Z uchwały Prezydium Rady Ministrów. 


wolności* — aż do dywersji i „total 
nego szpiegostwa”. 


„Wolność“ 
a la Hitler 


Czym są te wszystkie komitety i 
organizacje, na czele których stoją 
ludzie, wyrzuceni poza nawias włas 
nego społeczeństwa, zdrajcy włas- 
nych narodów? Sa to — powiedział 
ambasador  Wierbłowski — wasze 
narzędzia propagandy, dywersji i 
wywiadu, Szerzą one nienawiść, słu 
żą podwyższeniu temperatury „zim- 
nej wojny“, służą przygotowaniom 
wojennym. Mylicie się panowie, je- 
żeli myślicie, że użytecznie wydatku 
jecie pieniądze amerykańskiego po- 
datnika! Wyrzucacie dolary w błoto. 
Czujność mas ludowych w moim 
kraju, czujność obywateli paraliżuje 
działalność waszych agentów. 

Czy myślicie panowie, że w Polsce 
nie jest rzeczą doskonale wiadomą, 
że ten sam „Głos Ameryki“, który 
w języku polskim przemawia do Po 
laków — szczuje w języku niemiec 
kim Niemców przeciwko Polsce, 
wzywa do rewizji granic, prowadzi 
kampanię nienawiści, 


„Głos Ameryki“ 


podszczuwa do wojny 

Omawiając sprawę remilitaryza= 
cji Trizonii, mówca zaznacza, że de 
bata we francuskim ` Zgromadzeniu 
Narodowym w sprawie remilitaryza 
cji Niemiec zachodnich była wyra- 
zem głębokiego i rosnącego niepoko 
ju całego narodu francuskiego w o- 
bliczu odrodzenia pod egidą amery- 
kańską — imperializmu niemieckie- 
go. Naród polski z sympatią śledzi 
narastający opór narodu francuskie 
go przeciwko planom Schumana i 
Plevena i przeciwko wszystkim ame 
rykańskim planom odrodzenia mili- 
taryzmu niemieckiego, Swój stosu- 
nek do polityki mocarstw zachod- 
nich w sprawie niemieckiej naród 
polski wyraził przez udział przedsta 
wicieli Rządu Polskiego w praskiej 


konferencji 8 ministrów spraw za- 
gramicznych. 
Potrafimy bronić 
pokoju 


Nawiązując z kolei do wystąpie- 
nia. delegata USA., Lodge'a, , mówca 
stwierdził: ' 

P. Lodge — usiłował insynuować, 
że my powodujemy się: rzekomo 
strachem, Chcę go zapewnić, że my 
się nie boimy. 


Bomba atomowa, która miała być 
środkiem zastraszania innych, fak- 
tycznie spowodowała największy 
strach w samych Stanach Zjedno- 
czonych. 

Jeżeli my popieramy wszystkie 
wnioski, zmierzające do wzmocnie- 
nia pokoju i do poprawy sytuacji i 
międzynarodowej, to czynimy to nie 
ze strachu. Czynimy to, ponieważ 
pragniemy pokoju, którego chcemy 
bronić i o który potrafimy walczyć, 


'|I to jest istotny motyw, dla którego 
popieramy wniosek radziecki. 


w walce o socjalizm 


owy rok szkolenia partyjnego 
rozpoczął się. Pracują już kuv- 
sy szkoleniowe I i II stopnia w zakła 
dach pracy. Rozpoczęły się lub roz- 
poczną w najbliższych dniach zaję- 
cia w grupach samokształceniowych. 


Grupy samokształceniowe praco- 
wać będą w bieżacym roku na no- 
wych zasadach. Zamiast grup o je- 
dnolitym programie dla wszystkich 
zespołów samokształceniowych (jak 
to było w roku ub.) wprowadzony zo 
stał dwustopniowy system samo- 
kształcenia. Obydwa rodzaje grup 
studiować będą historię WKP(b) i 
dzieje polskiego ruchu robotniczego 
z tym, że wyższe grupy studiować. 
będą oprócz Krótkiego Kursu Histo- 


rii WKP(b) materiały źródłowe, ti. J 


dokumenty oraz przemówienia i pra 
ce Lenina i Stalina, 

Wprowadzenie dwóch stopni sa no 
kształcenia jest wynikiem analizy do 
świadczeń ubiegłego roku. Wykaza- 
ły one, że praca zespołów sam?- 
kształceniowych stała na bardzo róż 
nym poziomie. Dla wielu uczestników 
słabszych grup przerabianie materia- 
łów źródłowych do historii WKP(b) 
okazało się zbyt trudne. Jednocześ- 
nie pracowały zespoły, które w cza 
sie zajęć samokształceniowych prze- 
robiły cały Krótki Kurs i mega obe- 
enie przejść do pogłębiania przyswo 
jonych wiadomości drogą studiowa- 
nia historii WKP(b) w oparciu o ca- 
łość Krótkiego Kursu i materiały 
źródłowe, 

Wprowadzenie. dwóch stopni samo- 
kształcenia pozwoli na  uspray nis- 
nie i rozwinięcie pracy samoksztal- 
ceniowej, odpowiednio do pozioma i 


wiadomości słuchaczy. Tym: bardziej 
ckazało się to potrzebne, że w Bie. | 
żącym roku szkbleniowym liczba u: 
czestników. samokształcenia znacznie 
się rozszerzyła. Wynosić ona będzie 
30 tysięcy aktywistów. 

Grupy samokształceniowe: powsta- 
ja nie tylko przy komitetach partyj- 
nych, wojewódzkich, powiatowych, 
miejskich i dzielnicowych, ale rów- 
nież w większych zakładach produk- 
cyjnych. Samokształcenie obejmie 3- 
prócz politycznych pracowników apa 
ratu partyjnego, poczawszy od sekre 
tarzy większych organizacji podsta- 
wowych, aktyw związkowy ł młodzie 
żowy, kierowniczy aktyw gospodar- 
-ezy, spółdzielczy, oświatowo-kułtural 
ry. 
Uchwała Biura Politycznego pod- 
kreśla obowiązek uczestniczenia w 
grupach samokształcenia wszystkich 
wykładowców kursów II stopnia i 
wieczorowych szkół partyjnych. 

Podstawowym warunkiem zapew- 
nienia właściwego poziomu pracy 
grupie samokształceniowej jest do- 
bórə odpowiedniego kierownictwa. 
Tylko grupa posiadająca sprawdzo- 
rego politycznie — o dużym wyrosie 
niu teoretycznym — kierownika, — 
pracować może dobrze. Nakiada fo 
na Komitety Partyjne obowiązek 
troskliwego i starannego doboru kie 
rowników grup. s 

Dobór kierowników to tylko jedna 
z form opieki wyższych instancji 
partyjnych nad grupami samokształ 
cenia. Podobnie gruntownie zbadany 
być powinien poziom wiedzy i uświa 
domienia towarzyszy wytypowanych 
do udziału 'w zespołach samokształ 
cenią. P:zecież od doboru i wyrobie 


nia ideologicznego słuchaczy zależy 
czy grupa zaliczona będzie do I czy 
II stopnia. O zaliczeniu grupy do 
wyższego czy podstawowego stop- 
nia decyduje Komitet Powiatowy, Po 
dobnie do Komitetu Powiatowego nale 
ży decyzja co do dalszej pracy zes- 
połów istniejących już w roku ubie- 
głym, ezy prowadzić mają dalej do- 
tychczasowe zajęcia, czy rozpocząć 
pracę od nowa, czy też przejść na 
wyższy stopień samokształcenia. 


Mimo wzrastającej na ogół opieki 
organizacji partyjnej nad samokształ 
ceniem, zdarzały się wypadki niedo- 
ceniania przez Komitety Fabryczne 
tej ważnej formy szkolenia. Tak np. 
w zakładach starachowiekich, od! 
chwili założenia grupy samoksztaice 
niowej (styczeń br.) nie przeprowa: | 
dzono ani razu zajęcia. Dlaczego? 
Komitet Fabryczny nie interesował | 
się i nie kontrolował przebiegu prac 
grupy samokształceniowej, Ten brak 
kontroli spowodował również obniże 
tie poziomu pracy innych form sze 
lenia na terenie zakładów. 


Niektóre grupy  samokśztałcenio- 
we rozpoczęły już pracę. Pozostałe 
rozpoczną je w najbliższych dniach. 

Od tego, czy instancje partyjne — 
Komitety Fabryczne i Powiatowe — 
kontrolować bedą poziom, metodę i 
systematyczność ich pracy, zależeć 
będzie w dużym stopniu, czy grupy 
samokształceniowe spełnią swe zada 
nie — uzbroja 30 tysiecy aktywi- 
stów w znajomość teorii marksizmu- 
leninizmu, w umiejetność wprowadze 


nia jej w życie w każdej dziedzinie 
konkretnej roboty partyjnej i pań- 
stwowej. 


Omówiwszy konieczność zakazu 
broni atomowej wca Zwraca z 
kolei uwagę na doniosłe znaczenie 
wniosku dotyczącego redukcji sił 
zbrojnych i zbrojeń pięciu mocarstw 
o jedną trzecią. RożProjenie jest je- 
dnym z naczelnych ńakazów Kar- 
ty NZ. 


Karta Narodów Zjednoczonych 
jest naszym zasadniczym dokumen- 
tem, ale przewiduje ona niewątpliwie 
możliwość zawierania dodatkowych 
układów i porozumień. Nikt w cza- 
sie dyskusji nie zaprzeczył temu. 
Dlatego też*domagamy się, by Zgro- 
madzenie Ogólne uchwaliło pod ad- 
resem mocarstw zalecenie zawarcia 
paktu w celu wzmocnienia pokoju. 


” mig 


Gmach Domu Związków Zawodowy 
się obrady FL Wszechzwiązkowej 
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Dom Związków Zawodowych w Moskwie 


ik: 


ch w Moskwie, w którym odbywały 
Konferencji Obrońców Pókoju. 
(Foto SIB). 


Amerykańska „demokracja“ w zachodnio-niemieckim wydaniu 


Bagno korupcji w Bonn 


Ministrowie i 100 „postów“ biorą łapówki od wielkiego kapitału 


Berlin — w październiku 
udność Niemiec Zachodnich od 
kilkunastu dni żyje pod wraże 

niem skandalu, biorącego swe po- 
czątki w „parlamencie“ bonnskim. 
Skandal ten przyczynił się do osta- 
tecznego ujawnienia roli, którą peł 
nią w rzeczywistości „posłowie* 
t. zw. koalicji rządowej oraz schu- 
macherowskiej „opozycji“: sprzedaj 
nych sługusów niemieckich banków 
i wielkiego przemysłu, a w dalszej 
kolejności sługusów amerykańskich 
milionerów. 


Wzburzenie opinii 


W ykryta w Bonn, przypadkowo zre 

sztą, olbrzymia afera łapownicza, 
w którą zamieszani są liczni „mini 
strowie" oraz ponad 100 (!) „postów“ 
ze wszystkich frakcji, poza jedną 
jedyną frakcją Komunistycznej Par 
tii Niemiec, wywołała wśród ludnoś 
ci ogromnę wzburzenie. Adenauer 
w obawie o własną skórę mńsiał po 
wołać specjalną parlamentarną ko- 
misję śledczą, dając jej równocześ- 
nie poufne zalecenie zatnszowania 
całej, tak bardzo  „nieprzyjemnej* 
sprawy. Przygotowano też odpowie- 
dnio niektórych świadków, aby nie 
składali kompromitujących „parla 
ment“ zeznań. 


Komedia dochodzenia 


stotnie też, już od pierwszego 
dnia urzędowania komisji, sta- 
ło się jasne, że cała komedia docho 
dzenia prowadzona jest jedynie dła 
zamydlenia oczu szerszemu ogółowi. 
Wyszedł też na jaw kapitalny szcze 
gół, że sam przewodniczący komisji 
śledczej, Herr Semmłer, z CDU 
(„Chrześc, Demokracja“) zawdzięcza 
swój mandat poselski... sowitej ła- 
pówce, którą dano komu potrzeba, 
w miejscowości Kulmbach, gdzie 
kandydował. ` 
Dziennisarzom, którzy ujawnili 
tę okoliczność i domagali się usunię 
cia Semmlera ze składu komisji, za 
broniono uprawiania  jakiejkowiek 
krytyki pod adresem członków „ko 
misji parlamentarnej". Korespon- 
dentowi demokratycznej prasy ber- 
lińskiej, Karolowi Gerstowi, który 
odważnie napiętnował skandal ko- 
rupcyjny zagrożono wydaleniem z 
Bonn. 
Mimo jednak połączonych starań: 
„kanclerza“. jego „rządu* i wię 
kszości parlamentu zmierzających 


Tdo ukrycia prawdy w dobrze scho- 


wanych aktach, fakty przekupywa- 
nia posłów przez wielki kapitał za 
chodnie - niemiecki i stojący. za nim 
kapitał amerykański przedostały się 
do wiadomości: publicznej. 


Bezczelność łapowników 


apówki wpłacały rozmaite insty 
tucje, a nawet i osoby prywa- 
tne, reprezentujące na terenie Nie 
miec Zachodnich interesy obcych 
grup finansowych. + Również i cele, 
majace być przy pomocy przekup- 
stwa osiągnięte, były bardzo różno- 
rodne. - 4 
Tak np. przedstawiciel zachodnio 
niemieckiego przemysłu: naftowego, 
skoligaconego z kapitałem amery- 
kańskim, zeznał, że wypłacił 21,000 
mk. posłowi. Aumerowi, przewodni- 
czącemu parlamentarnej komisji 
gospodarczej za to, aby spowodo- 
wał podwyższenie cóny benzyny do 
53 fen. za litr, Łapówka poskutko- 
wała, cena benzyny poszła w górę. 
« „Minister” «finansów. „Schaeffer. 
wypłacił, fak została stwierdzone, 
większą kwotę pieniędzy na ręce 
„posła“ Donhausera, aby. zapewnić 
poparcie całej grupy poselskiej dla 
„niektórych gałęzi przemysłu”. 
Syndyk Zwiazku Niemieckich 
Przemysłowców we., Frankfurcie 
nad Menem, Heinrichslauer stwier- 
dził bez zmrużenia pawiek, że. wy- 
płacił wiekszą sumę przewodniczą- 
cemu partii bawarskiej, Baumgat- 
tnerowi, gdyż „uważał to .za zu- 
pełnie naturalne“: Wielka- firma 


przetworów kawowych, Kathreiner, 
szczodrze „smarowała* posłów, aby 
wyjednać obniżkę podatku od ka- 
wy. Jeden z najbogatszych ludzi 
Niemiec Zachodnich, bankier i po- 
seł z CDU — Pferdemenges, ten 
sam, który przed-laty- finansował 
Hitlera, mając wybitne doświadcze 
nie w machinacjach korupcyjnych 
pełnił rolę uniwersalnego pośredni 
ka między wielkim przemysłem nie 
mieckim a klubami poselskimi. 
Ze pieniądze- wszystko 
D obrze zorganizowało się bonnskie 
towarzystwo wzajemnej  adora 
cji, u którego za pieniądze można 
było uzyskąć wszystko! Za. pienia- 
dze (2 miliony marek!) miasto Bonn. 
a nie Frankfurt, została „stolicą”. 
gdyż leżało to w. interesie magna- 


kupowano poparcie dla poczynań 
reakcyjnego bloku CDU i LPD. Za 
ieniądze jednano sobie SPD-owską 
„opozycję”. Za pieniądze urządzano 
burdy na sali w chwili, gdy na mó- 
wnicy zjawiali się komuniści. Za pie 
niądze, jak to zostało obecnie uja- 
wnione, padł ów jeden, jedyny głos 
większości, który przyniósł Adenau 
erowi uplanowane stanowisko „kan 
cierza* w  sprzedajnej gromadzie 
spadkobierców hitleryzmu. 

Warto dodać, że posłowie, którym 
lepiły się do rak banknoty najbar- 
dziej brudnego pochodzenia, są świe 
tnie uposażeni w stosunku do zacho 
dnio - niemieckiego Świata pracy: 
1:700 mk. zachodnich miesięcznie po 
biera „pan poseł* razem z dietami 
wówczas, gdy zarobek urzędnika 
waha się w granicach 200 — 300 mk. 
a wykwalifikowany robotnik otrzy- 
muje od 250 do 280 mk. miesięcznie, 


Kosztowny parlament 
eden z zachodnio - berlińskich 
dzienników obliczył, że cały 

Reichstag  weimarskiej republiki 
kosztował Niemcy 8 milionów mk. 
rocznie, zaś bonnski „parlament* po 
żera 165 miliona marek z: pienię- 
dzy podatkowych. I to, dodajmy, 
nie tylko że bez najmniejszego po- 
żytku dla ludności, lecz przeciwnie 
— jej największa szkoda. Bo tylko 
sprzedajnej polityce adenauerow- 
skich kombinatorów, wykonujących 
ślepo rozkazy Waszyngtonu, może 
ludność zachodnich Niemiec zawdzię 
czać dławiące ją bezrobocie, rozdar 
cie kraju, a wreszcie i przygotowa- 
nia, zmierzające do wypędzenia nie 
mieckiej młodzieży z fabryk, ze 
szkół-i z domów — do koszar. 


Między „dżentelmenami” 
A" łapownicza w Bonn jeszcze 

nie dobiegła swego kresu, 
komisja śledcza chcąc nię chcąc 
pod naciskiem opinii publicznej |_U- 
rzęduje dalej, prasa demokratyczna, 
"a nawet i mieszczańska bacznie śle 
dzą dalszy przebieg dochodzenia. Na 
tomiast na Petersbergu, w głównej 
kwaterze amerykańskich okupan- 
tów:wyrażono... zdziwienie z, powo- 
du „tak wielkiego“ rozgłosu, jakiego 
nabrał wśród ludności fakt ujawnie 
nia korupcji w Bonn. „Nie możemy 
zrozumieć tego wzburzenia, powie- 
dział jeden z doradców Mac: Cloy'a 
w rozmowie z kiłkoma koresponden 


tów przemysłu Ruhry. Za pieniądze | tami, przecież to całkiem naturalne, 


Radzieckie traktory pokoju 


» 


RK af 


w. Leningradzkiej Fabryce Traktorów im. Kirowa. — wyprodukowano 
już wiele traktorów i ciągników ponad plan. Na ilistracji: sprawdzanie 


traktora ciągnikowegoe przed zdjęciem z tasmy. 


faby utrzymać Niemcy 


że pewne partie lub dżentelmeni x» 
parlamentu otrzymywali zasiłki od 
dżentelmenów z przemysłu”., Natu 
ralne?, odpisała wschodnio-niemiec- 
Er „Berliner Zeitung", owszem, ale 


|w Ameryce, gdzie każda grupa prze 
|mysłowa i każdy bank mogą przeku 


ppywać i przekupuja  „dżentelme- 
jnów* z Kongresu hurtem lub poje- 
dynczo, aby ci kosztem interesu 


wyborców bronili prywatnego byz- 
nesu swoich dolarodawców, 


Amerykański styl życia 


O: przykłady. tzw. „amerykań- 
skiego stylu życia”, przeniesio- 
nego na podwórko zachodnio-niemie 
ckie, Widzimy go z jednej strony w 
postaci 3 mil. bezrobotnych, żebrzą- 
cych przed biurami Arbeitsamtu o 
| jakąkolwiek pracę lub nędzny zasi- 
| lek, z drugiej — w postaci milionów 
marek, wypłacanych z polecenia a- 
merykańskich koncernów do kiesze 
ni bandy sprzedajnych politykierów, 
Zachodnie 
wraz z ich ludnościa w kolonialnej 
zależności od dolarowego cielca. 
Nie dziwnego, że ludność Niemiec 
Zachodnich burzy się przeciwko rzą 
dom amerykańskich ~ „iibermen= 


schów* i amerykańskich „foxów'=— 


i SIB), Adenauerów i Schumacherów. 


KE 


GŁOS FIUTRKOWSTT 


Kronika Piotrkowa Demaskujemy osziukańcze chwyty 


spekulantów wiejskich i kułaków 


W gromadzie Bielno, gminy Skrzyn 


Mieszkańcy powiatu piotrkowskiego 
przygotowują się do Miesiąca Pogłębienia 


Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 


koła TPPR. Za przykładem 


WAŻNIEJSZE TELEFONY: 
10-72 Straż Pożarna 
10-70 Szpital Międzykomunalny . 
15-87 Pogotowie lekarskie — 
ul. Stalina 45 


KINA: 

Kino „BAŁTYK“ wyświetlą 
film prod. radzieckiej pt. „Bi- 
twa Stalingradzka*, część I. 
Początek seansów o godz. 16, 
18,380, 21, 

W niedziele dodatkowy seans 
o godz. 10.30. 

w POTU 

Kino „POLONIA wyświetla 
film prod. czeskiej pt. „Praga w 
roku 1848“, 

Film dozwolony dla młodzie- 
ży od lat 12. Początek seansów 
o godz. 16, 18 i 20. W niedziele 
RWD seanse o godz. 11 i 
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ADRES REDAKCJI: 


Aleja 3 Maja Nr 4, tel. 15-81 
Interesantów przyjmuje się 
od godz. 16 do 18 
Rozdzielnia: ul. Słowack'ego 26 
tel. 15340 
mz m. 

Ogłoszenia drobne przyjmuje tyl- 
ko Urząd Pocztowy 


Komenda ZAP w nowym lokalu 


W tych dniach Powiatowa Ko- 
menda Związku Harcerstwa Pol- 
skiego w Piotrkowie przeniosła się 
do nowego lokalu przy ul. $ Maja 
Nr 8, gmach Powiatowego Zarzą: 
du ZMP, 


Migowki z Kamińska 
Sprawa kina 


W miesiącu wrześniu br. w osadzie 
Kamińsk odbyło się zebranie, którego 
celem było omówienie sprawy urucho 
mienia stałego kina. Kino miało być 
otwarte w dniu 1 października br. w 
sali Domu Ludowego. Z niewiado- 
mych przyczyn. do dnia dzisiejszego 
kina nie uruchomiono. Objazdowe ki 
no, które odwłedzało Kamińsk conaj- 
mniej raz w miesiącu, obecnie od sze: 
regu miesięcy wcale nie parieta 

) 


Kiedy zostanie otwartą 
Gospoda Ludowa? 


Osada Kamińsk odczuwa dotkliwy 
brak Gospody Ludowej. 

Mało i średniorolni chłopi z okoficz 
nych wiosek skarżą się, że w dni tar= 
gowe pozbawieni są możności zjedze 
nia gorącego posiłku, gdyż w Ka- 
mińsku brak jest jadłodajni, Może 
odpowiednie czynniki zainteresują 
się tą sprawą i uruchomią Gospodę 


Wiadomość o reformie pieniężnej | dzielni i po godz. 28 zakupił towā- 
zaskoczyła początkowo elementy kuła | rów tekstylnych na sumę 70 tysięcy 


ckie i spekulacyjne, które dotychczas 
różnymi sposobami wyzyskiwały ma- 
ło i średniorolnego chłopa. Alo boga 
cze wiejscy szybko się zorientowali 
w przepisach i rozporządzeniach, mó. 
wiących o reformie i od razu próko- 
wali je obejść i w miarę możności 
przerzucić swoje „straty na baki 
chłopów mało i średniorolnych. 

I tak 32 hektarowy bogacz — He- 
rubiński, z gromóśdy Gośliny, pow. 
rawsko - mazowieckiego, dowiedziaw 
sży się przez radio o reformie walu. 
towej, jeszcze w dniu 28 października 
br. skorzystał z tego, że w tym cza 
sie była w sklepie kierowniczka spół- 


W Fabryce Sklejek - 


powstały brygady 
szturmowe ZMP 
W tych dniach Zarząd Związ- 
ku Młodzieży Polskiej w porozu 
mieniu z dyrekcią Fabryki Skle 
jek w Piotrkowie. radą zakłado 


wą i podstawową organizacją par 


tyjną zorganizował na terenie fa 
bryki trzy młodzieżowe brygady 
szturmowe. 

Pierwsza brygada zatrudniona 
przy produkcji sklejki na prasie, 
osiąga dobie wyniki jakościowe i 
ilościowe. Młodzi ZMP-owcy są 
dumni, że sami mogą obsługiwać 
maszyny. 

Druga brygada składająca się z 
kobiet — ZMP-ówek, zatrudnio 
na jest przy sklejaniu blatów. Pra 
cujące w tej brygadzie ZMP-ówki 
zapowiadają, że dołożą wszelkich 
starań, aby normy były przez nie 
wysoko przekraczane. 

Z zapałem pracuje również trze 
cia brygada szturmowa przy su- 
szarni blatów. 


Cmentarz poległych 
w Rakowie 
został uporządkowany 


W dniu 1 listopada br. zakoń- 
czono prace przy porządkowa” 
ńiu cmentarza żołnierzy radziec- 
kich na Rakowie. 

W pracach tych brała czynny u- 
dział młodzież piotrkowskich szkół 
średnich zorganizowana w SP. Te* 
ren cmentarza oraz plac znajdu* 


Tigcy się w pobliżu ementarza zo- 


stał wyrównany. Groby poległych 
bohaterów zostały obetonowane, 
cmentarz ogrodzono. 

W tym samym dniu junacy i ju- 
naczki z Ogólnokształcącego Gim- 
nazjum Żeńskiego i z Gimnazjum 
Handlowego zakończyli prace przy 
uporządkowaniu grobów na Woj- 
skowym Cmentarzu w Piotrko- 
wie. (B) 


Kurs dla kierowników 
L4 Ga a 
świetlic 

Zarząd Wojewódzki Związku 

Samopomocy Chłopskiej organi- 

zuje kurs dla kierowników świe 

tlic w spółdzielniach  produkcyj 
nych. Kurs trwać będzie od dnia 

8 listopad: do 26 grudnia i odby 


złotych. Kierowniczką sklepu, oczywi 
ście, o niczym jeszcze nie wiedziała, 
gdyż było to w kilka minut zaledwie 
po podaniu komunikatu radiowego, 
pij zdemaskowali chytrego ikita- 

a. 
Podobnie urządził się Antoni Koluch, 
z gromady Dobroń, pow. łaskiego, 
który zakupił jeszcze 29 października 
br. krowę od biednej wdowy ob. Bart 
nikowskiej z gromady Markówka, 4 
nawet „wspaniałomyślnie* zapłacH 
za krowę o 5 tysięcy zł więcej, niź 
zpodzono się pierwotnie. 

Lecz te nikczemne rachuby zostały 
roaremnione przez gromadę. Chłopi 
powołali Komisję, która poleciła chę 
tremu kułakowj zwrócić wdowie pod 
stępnie wyłudzoną krowę. 

Spekulant Stanisław Kolodziejczyk 
z Wieruszowa, pow. wieluńskiego na 
był-29 października konia od małorol 
nego chłopa, Antoniego Borowskiego 
z gromady Gliwiska. R 

Bogacz wiejski Łuczak z gromady 
Barbinek, gminy Krośniewice, now. 
kutnowskiego, dowiedziawszy się 0 
reformie pieniężnej, natychmiast wy 
płacił należną zaległość w sumie 12 
tysięcy zł wyrobnicy Eugenii Matu- 
siak z gromady Pniewek tejże miny, 


no, pow. wieluńskiego nieznany spē- 
kulant zakupił od małorolnego chło- 
pa krowę, podając fikcyjne nazwisko, 
aby zatrzeć za sobą ślady. 
Spekułąnci i wiejscy wyzyskiwacze 
usiłują otumanić i w inny sposób bie- 
dotę, W celu sjania paniki wśród pra 
cującego chłopstwa rozpowszechnia= 
ją więc różne bzdurne płotki. Te nie 
cne zakusy są jednak szybko dema- 
skowane, gdyż chłopi przy wymianie 
pieniędzy naocznie przekonali się, że 
była to tylko kłamliwa propaganda 
dążąca do wywołania zamętu. - 


Dzięki czujności organizacji nolity= 
cznych i społecznych oraz dojrzałasi 
klasowej mało i Średniorolinego chłop 
stwa, wiele spekulacyjnych prób z6- 
stało już udaremnionych, a oszukań- 
cze transakcje unieważniono jaka 
prawnie nielegalne i niesłuszne z kla 
sowego punktu widzenia, gdyż go- 
dzą w interes mało i śŚredniorolne- 
go chłopa. 

Trzeba jednak, ażeby organi- 
zacje partyjne i kaźdy aktywista 
pilniej jeszcze śledziłi za poczy- 
naniami wroga klasowego i z 
miejsca reagowali w wypadku 
dostrzeżenia jakichkolwiek prób 
obejścia rozporządzeń Rządu » 
wymianie pieniędzy. 


Z całego powiatu piotrkow= 
skiego ' napływają meldunki o 
przygotowaniach do Miesiąca 
Pogłębienia Przyjażni Polsko. 
Radzieckiej. W Gminie Uszczyn 
powstął Gminny Komitet Mie- 
siąca Przyjaźni, który w dniu 7 
bm. urządza uroczystą akade- 
mię z bogatym programem arty 
stycznym. Udział w akademii w 
ramach łączności miąsta ze wsią 
weźmie ekipa robotnicza z Fa- 
bryki Filcu z Tomaszowa Maz. 

W Wożnikach zostanie zorga- 
nizowana uroczysta akademia 
w sali miejscowej szkoły pod- 
stawowej. Część artystyczną 
wykonają dzieci szkolne. 

Na terenie gminy Szydłów 
we wszystkich gromadach w 
szkołach podstawowych będą 
wygłoszone okolicznościowe re- 
feraty i odbędą się występy 
artystyczne. Gminny Komitet w 
Uszezynie podjął zobowiązanie 
utworzenia w kążdej gromadzie 


Twórcza praca radzieckich hodowców bydła 


W odległości 6 km od starego 
miasta rosyjskiego Kostramy le- 
ży znany w całym Związku KRa- 
dzieckim, odznaczony Orderem Le 
nina, sowchoz hodowli bydła ra- 
sowego, „Karauajewo*. Zespół 
pracowników sowchozu, z utaleń= 
towanym uczonym-samoukiem, Jó 
*zefem Sztejmanem na czele, wy- 
hodował nową, wysokowydajną ra 
sę bydła. której nadano nazwę 
„kostromskiej”, 

30 najwybitniejszych mistrzów 
hodowców bydła w <sowchozie, 
wraz Józejem — Sztejntanem, 
otrzymało zaszczylhy tytuł Bo- 
hatera Pracy Socjalistycznej. Po- 
nadto Sztejman za swg pracę natt- 
kową zdobył tytuł laureata Nagro 
dy Stalinowskiej, 


z 


W roku bieżącym upływa 30 lat 
od chwili powstania sowchozu 
„Karawajewo”. Sowchoz — duże 
państwowe gospodarstwo socjali: 
styczne — stanowi teren ogrom: 
nych możliwości różnego rodzaju 
badań i eksperymentów. Nasz sow 
choz stał się swego rodzaju labo 
ratorium naukowym, gdzie opraco 
wuje się i bada najnowsze metody 
pracy selekcyjnej. 

Stosując najnowsze osiągnięcia 
miczurinowskiej nauki biologicz* 
nej, udało nam się z różnych ras 
bydła stworzyć stado o wysokich 
walorach użytkowych. Stado to 
zapoczątkowało wyhodowanie no- 
wej kostromskiej rasy bydła, za” 
twierdzonej aktem państwowym 
tw roku 1944. 

Cała praktyczna działalność na- 
szego sowchozu może posłużyć za 
dowód, że praca selekcyjna tylko 
w tym wypadku da należyte wy- 
niki, jeśli stworzy się sprzyjające 
warunki rozwoju bydła. Teoria 
miczurinowska jest prawem. w. 


wać się będzie w Woli Błędowej. | sswchozie „Karawajewo”. Prawi- 
Kandydaci winni zgłaszać się dO | głowy chów i karmienie bydła, 
Powiatowego Zarządu Związku | umiejętnie zorganizowany dobór 
Samopomocy Chłopskiej, refe- | poszczególnych sztuk pozwoliły na 
rat kulturalno - oświatowy przy |planowe pokierowanie dziedzicz* 


Krowy naszego sowchozu 
różniają się spośród innych ras 
licznymi właściwościami biologiez 
nymi. Mają one przede wszystkim 
wyższą ciepłotę ciała o jeden sto* 
pień, ich przewód pokarmowy pra 
cuje lepiej. przetrawiając pokarm 
półtora razy szybciej. 

Każdy pracownik sowchozu pa 
mieta doskonale wskazówki prof 
Łysenki, kontynuatora wielkiego 
Miczurina. Łysenko wskazywał, że 
podstawą zwiększenia wydajności 
zwierząt domowych i dalszego do- 
skonalenia istniejących ras jest 
żywienie i warunki utrzymania 
Pielęgnując troskliwie zwierzęta, 
pracownicy nasi osiągnęli duże 
sukcesy w dziedzinie ich żywie: 
nia. Wespół z zootechnikami opra- 
cowują oni dla każdei krowy in- 
ne normy żywienia, „Mleko znaj- 
duje się u krowy na języku iu 
dójki w reku“ — mówią nasi ho- 
dówcy: bydła. : 

W: roku ubiegłym zamiast zapla 
nowanych 5.600 kg mleka od każ- 
dej krowy, dóiki nasze osiągnęły 
po 6.031 kg. Udój roczny wielu 
sztuk wynosi 8, 10, 42, a nawet 14 
tysięcy kg mleka. 

Wiadomo, że amerykańscy ho 
dowcy bydła osiągają stosunkowo 
wysokie udoje w sposób rabunko- 
wy, nie uwzględniając ani zdro- 
wia krów, ani ich cech przyrodzo 
nych. Gdy wycieńczona krowa 
przestaje dawać mleko zarzyna 
się ją. 

Ludziom radzieckim i naszej 
nauce obce są podobne handlar- 
skie metody. Hodowcy bydła w 
sowchozie „Karawajewo”* udowod 
nili na podstawie swojej działal- 
ności praktycznej, że wydajność 
zwierząt nie spada wraz z wie- 
kiem. Wszystko zależy od utrzy” 
mania, pielęgnowania i żywienia 
krów. Mamy w naszym sowcho* 
zie wiele krów w wieku 18—20 
lat, które dały już po 100—110 ty- 
sięcy kg mleka. 

Najnowszym osiągnięciem w nar 
szym systemie hodowli bydła jest 


. 


wy” | 


metoda hodowania cieląt w po 
mieszczeniach nieopalanych. Do 
roku 1932 sowchozowe pomiesz- 
czenia dla cieląt były w zimie 
opalane. Pomimo tego w sowcho- 
zie ginęło dużo cieląt skutkiem 
rozmaitych chorób, zwłaszcza na 
zapalenie płuc . W pomieszcze- 
niach dla cielat zmienialiśmy po- 
dłogi, bieliliśmy ściahy wapnem. 
starannie je deżynfekowaliśmy 
Chociaż środki te wpływały na 
pewne zmniejszenie liczby zacho: 
rowań, nie udało nam się jednak 
sprawy tej całkowicie zlikwido* 
wać. Począłem szukać nowych 
dróg walki z chorobami zwierząt. 
Samo życie podyktowało mi pra- 
widłowe rozwiązanie. 

Jednego z mroźnych dni zimo- 
wych 1932 roku, gdy w okolicy 
„Karawajewa” spadł już śnieg. 
cielna krowa odłączyła się od 


niórolnych 


Uszęzyna, cały szereg innych 
komitetów gminnych na terenie 
naszego powiatu podejmuje po- 
dobne zobowiązania, w myśl! ha- 
sła; „W każdej gromadzie koło 
TPPR", 

Miesiąc Pogłębienia Przyja- 
źni Polsko-Radzieckiej w roku 
bieżącym będzie uroczyście - 
obchodzony przez mało i śred- 
chłopów powiatu 
piotrkowskiego, którzy żywo in. - 
teresują się życiem chłopa ra- - 
dzieckiego i pragną za jego 
przykładem doprowadzić wieś 
polską do dobrobytu. * Wyda-. 
wnictwa, omawiające osiągnie- 
cia kołehoźników radzieckich 
są z zainteresowaniem czytane 
na Wsi. i 

Mieszkaniec gminy” Rozprza, 
małorolny' chłop ob. Owczarek 
mówi: „Ø zainteresowaniem 
czytam artykuły w gazetach, 
opisujące życie chłopa radziec- 
kiego. Wiem, że tylko przez 
jeszcze większe pogłębienie wię- 
zów przyjaźni z narodem ra- 
dzieckim, my ' chłopi będziemy 
mogli poznać życie i wspaniały 
dorobek wsi radzieckiej i idąc 
w jej ślady, zapewnimy sobie i 
swoim dzieciom trwały dobro. 
byt”, | $ 


Wystawa sztuki i nauki 


radzieckiej 


Przy Państwowym Liceum tł 
Gimnazjum Pedagogicznym w 
Piotrkowie zorganizowano koło 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko- 
Radzieckiej, które liczy ponad 270. 
członków. Koło od początku swe 
go istnienia przystąpiło do aktyw 
nej pracy. Odbywają się regular 
nie zebrania przy udziale wszyst 
kich członków, na których oma- 
wiane jest szeroko życie i dorobek 
pierwszego państwa socjalistyczne 
go — Związku Radzieckiego. Obe 
enie koło to wspólnie z innymi 


sowchozowego stada. Znaleźliśmy | kołami szkolnymi TPPR w Piotr . 


rę "RU : í ie 
ją dopiero po upływie tygodnia na | KOW ; id 

' wołożónej dość daleko od; która zobrazuje dorobek sztuki i 
„polance, położonej do | auki-radzieckiej: 


sowchozi, OBOK krowy  skakało 
wesoło silne juź cielątko. W ten 
sposób powstała u nas myśl „hat- 
towania” cieląt, przez hodówanie 
ich w nieopalanych pomieszcze- 
niach, : 
Posiadamy w sowchozie kilku 
wybitnych mistrzów — hodowców 
bydła, którzy słyną ze swej umie 
jętności hodowania cieląt. Do mi- 
strzów tych zaliczają się: matka i 
córka Smitrowe. Matka, Taisja 
Smirnowa wyhodowała około 2 
tysięcy cieląt. Za swa pracę Zo- 
stała trzykrotnie odznaczona or- 
derem Czerwonego Sztandaru Pra 
cy; córka jej, Nina, przejęła bo 
gate doświadczenia matki i nawet 
ją prześcignęła. Otrzymała ona 
zaszczytny tytuł Bohatera Pracy 
Socjalistycznej. 
Doświadczenia sowchozu „Kara“ 
wajewo' są szeroko rozpowszech* 
nione w całym kraju. MẸ nie ma 
my tajemnic. Cieszy nas, jeśli mo* 
żemy przyczynić się do rozwoju 
uspołecznionej hodowli bydła. 
Józef Sztejman - 


Ludową w Kamińsku. 


(B) |ul. Marszałka Stalina 65. (B) 


6) 


Władysław Rymkiewicz 
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nymi cechami bydła. 


x s oĘ SKA j F Miem Eoi 
Nikomu ja jeszcze w moim życiu krzywdy nie zrobi! 
rzekł. — Janikowi też nie zrobię. Pieniędzy nie mam, żeby zapła- 
„cić, ale wikt i mieszkanie mode dać. A jak będzie robota w polu, to 
może jeszcze razem popracujemy. 


— To niby, że Janik — zażartował sołtys == może sobie teraz 


| i © ; 
Ziemia W yzwolona S E pa prao się Samoliński i ruszył powoli w kierun= 


Powieść | 


Frela nasypał parę szczypt machorki na bibułkę, poślinił brzeg, niosły, w grubej, czarnej 


zwinął i zapalił papierosa. "mA rz 

— Wy, Śamoliński, nie spodziewajcie się, źe zostaniecie na dwu- 
dziestu hektarach. i 

= Jak fo — nie? A 

— A niel Tu, na Żuławach, nie będzie dużych gospodarst 
Tu będą małorolni, uważącie, i będzie się pracować zespołowo. Za- 
pamiętajcie to sobie, żebyście potem nie mówili, że jesteście prze- 
grany. | 


w.|łeś, jak powiedział: „Jego konie, jego prawo 


u domu. ; i 1 
2 Frela przytrzymał Janika za rękaw. Patrzyli w milczeniu na od- 


„acego Samolińskiego, który kroczył powoli, olbrzymi i wy- 
hate kurtce i czarnych spodniach, wpuszczo- 
nych w cholewy butów. , a 

że Powiada, że małorolny i, że mu Niemcy chałupę spalili? Cho- 

roba go wie, może to i prawda — mamrotał sołtys z tłumioną złoś- 

cią. — Ale, że w nim kułacka dusza siedzi, to też prawda! Słysza- 
Janik ł pożółkłą łodyżkę trawy. — A EREĆ 

— Czepiacie się — mruknął apatycznie — sami nie „wiecie czego. 

— Już ja dobrze wiem, czego się czepiam! — uniósł się gnie- 

wem Frela. — Mało się tu ich nazjeżdżało, bogaczy? Po cholerę 


Samoliński machnął lekceważąco ręką. — Strachy na lachy, nam tu oni?.. Mikołajczyk ma w urzędach swoich ludzi, dawnych 
panie sołtysie. Nie boję się ja tego. Tu będą małe i duże gospodar- | cpęzarników! Na Stegnie dawni oficerowie sanacyjni najlepsze 


stwa, jak wszędzie indziej. } 

Pochyliwszy się, wziął grudkę ziemi i roztarł w palcach. 

— Ziemia czarna, tłusta. Mady — wyjaśnił sołtys. — Dobre 
pod pszenicę i buraki cukrowe. 

Pociągnąwszy dym z papierosa 

— To chciałem jeszcze rzec, że te cztery hektary, z 
siał ozime ten tu właśnie Janik. Konię pożyczaliśmy od Poncyliu- 
sza, waszego sąsiada. Kazał on sobie dobrze za to płacić. 

-= Jego konie, jego prawo — powiedział nowy gospodarz lako- 
nicznie. i 

'Frela zasępił się i wydymając policzki wydmuchał energicznie 
dym. — No, to jak będzie z Janikiem? — upomniał się cierpko. 

Samoliński, olbrzym, rozglądał się ze wzniesioną głową po swych 
gruntach. 


zakaszlał i splunął. 


gospodarstwa pozajmowali i skórę z ludzi teraz drą. Za wypoży- 
czenie konia dwa dni odrobku, za ćwiartkę żyta — trzy dni... 
Janik machnął ręką. : 
— Nie macie innych zmartwień? — spytał. 
— Pewńie, że mam! Ale bo to człowieka nie złości, jak pa- 


to obrobił i za- |trzy na ludzką krzywdę? Jesteś ze wsi, toś widział, co to za 


pijawki! 

Janik wzruszył ramionami. 

— Ja tam nic nie widziałem. 

— Nie widziałeś, boś gamoń! — rozzłościł się sołtys. — Ale 
jeszcze ci się oczy otworzą!.. Patrz ino uważnie, co się koło 
ciebie dzieje. 


Z wędkami na ramieniu pomaszerował Frela do domu. 


(dalszy ciąg nastąpi) 


starszy zootechnik, deputowany 
do Rady Najwyższej ZSRR 


Junacy 
przy pracach rolnych 


Kilka dni temu junacy i junacz 
ki z Powszechnej Organizacji 
„Służba Polsce" przy Państwo- 
wym Liceum j Gimnazjum Peda 
gogicznym w Piotrkowie Wzięli u 
dział w zbieraniu kartofli w 
spółdzielni produkcyjnej w Lu- 
biatowie. Zarząd spółdzielni pro- 
dukcyjnej złożył specjalne podzię 


kowanie dzielnym dziewczętom , 


chłopcom za ich pracę. 

Junaczki z Ogólnokształcącego 
Gimnazjum Żeńskiego w Piotrko 
wie pracowały przez jeden dzień 
przy wyrywaniu buraków w spół 

| dzielni produkcyjnej w Lubiato- 
| wie, inne z tego samego Gimna- 
|zjum pomagały przy sprzątaniu 
|buraków w Państwowym Gospo 
~ darstwie Rolnym w Wólce Byko- 
wskiej. 


Każdy ZMP-owiec 


 |prenumeruje | czyta 


„Sztandar Młodych" 


przygotowuje wystawę, 


(B) 


Zapisy 
-na Wszechnicę Radiową 


Zarząd Powiatowego Związku 
Samopomocy Chłopskiej w Piotr- 
kowie zorganizował dwa zespoły 
Wszechnicy Radiowej w mieście. 
Dla chłopów mało: i średniorol- 
nych powstały takie zespoły w 
gminach Podolin, Woźniki i Bogu- 
sławice. Zapisy ma kurs I i II oraz 
na kurs wstępny przyjmowane są 
w dalszym ciągu, Kandydaci win- 
ni się zgłaszać do referatu kultu- 
ralno-oświatowego ZSCh przy ul. 
Stalina 63, (B) 


Rozbudowa | 
sanatorium przeciwgruźiiczego 


we Włodzimieczowie 


W roku bieżącym zostanie cał 
kowicie oddany do użytku nowo 
rozbudowany nowocześnie urzą 
dżony dwupiętrówy budynek dla 
sanatorium przeciwgruźliczego 
we Włodzimierzowie. W budynku 
tym znajdzie. pomieszczenie 170 
chorych. (Bj 


N m 


= Kiedy będzie 
uruchomiony przystanek. 


w Milejowie? 
Sprawa uruchomienia przystan 
ku kolejowego na bloku PKP Mi 
lejów, który znajduje się 7 kilo 
metrów od Piotrkowa w kierunku 
Rożprzy, ciągle jest aktualna. 
Większość robót przy budowie 

przystanku przeprowadzono. 
Robotnicy, a także mało i śred 
niorolni chłopi ze wsi Milejów, 
Longinówkaa Milejowiec, Krzyża 
nów, Janówka, Glina i innych 
wiosek oczekują z niecierpliwoś- 
cią na uruchomienie przystanku. 


Ogłoszenia drobne 


ZGUBIONO książeczkę 
wojskową wyd. przez 
RKU-Piotrków Tryb. Go- 
dlewski Tadeusz, 220 


ZGUBIONO dowód wyd, 
przez okupanta na nazwi 
sko Miękisz Anna zam. w 
Piotrkowie, zii 


b 


WO LAT 


Co pisała proso łódzka w dniu 3 listopada 1930 1. 


W TOMASZOWIE... GŁÓD a 

Do Urzędu Wojewódzkiego przy- 
była delegacja mieszkańców Toma- 
szowa, domagając się przyznania 
doraźnej pomocy dla tomaszowskich 
bezrobotnych, a szczególnie dla tej 
grupy bezrobotnych, którzy nie. zna 
leźli w bieżacym roku zatrudnienia 
na robotach sezonowych. Ludziom 
tym grozi śmierć głodowa. 


NA GROBIE MATKI 
Wczoraj zwiedzający cmentarz na 
Zarzewie spostrzegli na jednym z 
grobów leżącą w omdleniu młodą 
dziewczynę. 

Przybyły na miejsce lekarz pogo- 
towia stwierdził zatrucie esencją 
octową+= Nazwisko młodocianej de- 
speratki brzmi — Julia Nowaków- 
na, — Odwieziono ją do szpitala na 
Radogoszczu. Popełniła ona samo- 
bójstwo na grobie matki — nie mo- 
gąc się uporać z życiem. 


POD KOŁAMI POCIĄGU 
Wczoraj o godzinie 11 rano rzucił 


się pod koła pociągu osobowego, idą | 


TEATRY 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Godz. 19.15 „Bohaterowie dnia po 
wszedniego”. 
PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA 
(ul. Jaracza 29) 
Godz. 19.15 „Wieczór Trzech Króli" 
— Szekspira, 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(ul. Obrońców Stalingradn 21 


JARACZA 


z 


tel 150-36) 
Dziś teatr nieczynny z powodu ge- 
neralnej próby. Jutro premiera: 


„Obcy cień“ — K, Simonowa, 
Kasą czynna od 10 do 18 i od 16, 


PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
tnl. Jaracza 2, tel 217-49) 
Dziś teatr nieczynny. 


cego z Koluszek 39-letni Aron Gol- 
denberg, zamieszkały przy placu 
Dąbrowskiego 43. / 


OSTATNI DZIEŃ PRACY 

W kopalni  Donnersmarck w 
Chwałkowicach — zredukowany 50 
letni murarz Klepek — skoczył do 
otworu, przez który zsypuje się wę- 
giel do pieca kotłowni, Klepek spło- 
nął żywcem. Był to jego ostatni 
dzień pracy przed redukcją. 


50 WIECÓW 
PRZEDWYBORCZYCH 
W ciągu ubiegłej soboty i niedzie- 
li odbyło się w Łodzi 50 wieców 
przedwyborczych. Szereg wieców, 
zorganizowanych przez komunistów 
— rozpędziła policja. 


„NIE MAM MU CO DAĆ JEŚĆ" 


Dozorca domu przy ul. Zawadz- 
kiej 14 znalazł w ogólnej ubikacji 
dziecko płci męskiej, podrzucone 
przez nieznaną matkę, 

Dziecko miało przypiętą na pier- 
siach kartkę z napisem: „Nie mam 
mu co dać jeść”. 


(TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„ŁUDNIA* + 
Dziś o godz. 19.15 „Swobodny wiatr” 
Bilety zbiorowe zniżkowe Już są 
do nabycia. 


TEATR „ARLEKIN* 

Dziś o godz. 17.00 
„Sambo i lew*. 

Kasa czynna codziennie od godz. 10. 


TEATR „PINOKIO“ 
(ul. Kopernika 16. Tel. 135-74) 
Godz, 17 — „Pan Tom buduje dom“. 


TEATR „OSA“ 
(ul. Traugutta 1, tel. 272-70) 
Dziś teatr nieczynny. 
PAŃSTWOWY CYRK Nr 4 

Czynny codziennie. W soboty, niedzie 
lę.i święta po 2 przedstawienia — 
goda 16 i 19.30 Kasy czynne od 
godz. 12, Tel. 107-06. 


widowisko pt. 


KINA 


ADRIA dla młodzieży (SŁAHtHE 1) 
„Zielone lata*, dod. „Przegląd spor 
towy* Nr 3- 50, godz, 15.30, 18, 20 
BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Dzieje kompozytora” dod, „W kra- 
ju socjalizmu* Nr 8-50, 
godz. 16.30, 18.30, 20.80 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Sen o miłości“, dod. „Wszyscy 
chcemy widzieć”, godz, 18, 20 
(Dla młodzieży niedozwolony) 
GDYNIA (Daszyńskiego 2)  „Pro- 
gram Aktualności Kraj i Zagran.* 
Nr 42, Kronika Nr 45-50, „Świat 
Młodych* Nr 1-50, „Przegląd spor 
towy* Ne 5-50, „Moskwa socjalisty 
ezna“, 
godz. tik 16, 17, 18, 19. 20, 21 
BEI (Legiońów 12) Kino nie- 
czynne 2 powodu remontu 
MUZA (Pabianicka 178) „Orzeł 
Kaukazu” II seria, dod. „Świat 
Młodych* Nr 11-49,, godz. 18. 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
ı POLONIA (Piotrkowską 67) 
„Parada natrętów*, dod. „Powój 
zwycięży“, godz, 17, 19. 21 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Orzeł Kaukazu“ I seria, dod. 
„Wielki budowniczy Matwiej Koza 
kow“, godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
REKORD (Rzgowska 2) „Kłopoty 
referenta Trziszki*, dod. „Torpedo 
— Dynamo“, godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 16) 
ROBOTNIK Kilińskiego 178) 
„Baryłeczka”*. dod. „ W kraju so: 


Pracownicy poszukiwani 


Technika budowlanego, oficera względnie podofi- 
robotników magazy- 
nowo = transportowych posżukuje: Centrala Impor- 
towa Przemysłu Włókienniczego „Textilimport", 
ul 22 Lipca 2. Zgłoszenia do Działu Personalnego. 


cera straży pożarnej oraz 


Wykwalifikowanych księgowych oraz 
rów-mechaników do działu iawestycyj 


jomość języków obcych pożądana, 


cjalizmu* Nr 7-50, godz. 17.80, 20 
(Dla młodzieży niedozwolony) 
ROMA (Rzgowska 84) 

„Lichwiarz Gobseck*, dod. „Wy* 

słannicy pokoju”, godz. 18, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
STYLOWY (Kilińskiego 128) 

„Przeczucie, dod. „W północnej 

Korei“, godz. 18, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Ostatni 

Mohikanin*, dod. „W piaskach sta 

rożytnego Chorezmu*, godz. 18, ż0 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
TATRY (Sienkiewicza 40, w lokalu 

zimowym) „Wyspa szczęścia”, 

dod. „Zielone wybrzeże“, 

godz. 16.80, 18.80, 20. 30. 

(Dla młodzieży niedozwolony) 
TĘCZA (Piotrkowska 108) 

Nieczynne. , 
WISŁA (Daszyńskiego 1) „Wagary” 

dod. „Połowy dorszy“, 

godz. 15,30, 18, 20.30 

(Dla młodzieży powyżej lat 14) 
WŁÓKNiARZ (Próchnika 16) 

„Wilcze doły”, dod. „Pierwszy 

czyn młodzieży bułgarskiej”, 

godz. 15.30, 18, 20.30 - 

- (Dla młodzieży powyżej lat 14) 
WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 

„Bitwa stalingradzka“ I seria, 

dod. „Plon pokoju“ 

godz. 16, 18, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 

„Scott pa Antarktydzie", dod. „4 

przeszłości ziemi”, godz. 17:80, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 


muje Wydział Personalny. 996 | poszukuje 
3 7 : 7 > | Łodzi » 
992 Kierownika Oddziału Inwestycji, -dwóch techni- nz ek 2 
f ków budowlanych poszukuje Centrala Skór Suro- : 
inżynie- | wych. Zgłoszenia przyjmuje Dział Personalny 


nego, zna- 
zatrudni w 


Lekarza przemysłowego z kilkuletnią pracą 
odcinku lecznictwa Ubezpieczalni Społecznej lub 
szpitala zatrudnią Zakłady Przemysłu Jedwabni- 
czego im. Generała W. Wróblewskiego w Łodzi, 
ul. Hipoteczna 7-9, Tel. 195-44. 


CSS, Łódź, ul. Sienkiewicza 9. 
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Miodzi plastycy pracuja dla nokoju 


(Z wystawy — ..flifodzież walczy © pokój) 


W izbie wiejskiej opowiada 
Włodzimierz Lenin © ustroju, w 
którym zniesiony będzie wyzysk 
człowieka przez człowieka, o 
twórczym trudzie dla dobra 
wszystkich ludzi pracy. Otaczają 
cy go górale w skupieniu słucha 
ją słów Wielkiego Wodza prole- 
tariatu. Oto treść obrazu Jerzego 
Potrzebowskiego „Lenin u góra- 
li w Poroninie". Na innych obra 
zach rosną dźwigane rękami pol 
skich mararzy mury miast („Od- 
budowa Warszawy* Barbary Ma 
jewskiej), przelewa się rozżarzo- 
na struga stali (Z tej stali po- 
wstaną traktory“ — Macusze- 
wieza), krystalizuje się twórcza 
myśl pochylonego nad podręcz- 
nikiem robotnika („Racjonaliza- 
pone e Kazimierza Maczkow- 
skiego). Specjalną uwagę zwra- 
ca emocjonalnie ujęta postać ko- 
reańskiej sanftariuszki („Korea“ 
— Raducha) oraz praca trójki po 
koju, zilustrowana na obrazie 
Marii Skalskiej — „Apel Poko- 
Ja 

Tematom obrazującym twór- 
czy trud robotnika i chłopa, ich 
uporczywą walkę o utrwalenie 
pokoju na świecie, poświęciła 
młodzież wyższych szkół arty- 
stycznych wiele godzin pracy po 
zaszkolnej. Wynikiem tej pracy 
jest zorganizowana w Warszawie 
wystawa pod nazwą „Młodzież 
walczy o pokój“. O wielkim i ży- 
wym zainteresowaniu młodzieży 

tymi zagadnieniami najlepiej 
świadczy fakt nadesłania prze- 
szło 1.500 prac, wybranych uprze 
dnio przez nią samą. Udział w 
wystawie biorą studenci wszyst- 
kich wyższych szkół plastycz- 
nych, wydziału architektury Po- 
litechniki Warszawskiej i Gdań- 


Ukazał się nowy, 44 numer ty: 
godnika 


„Nowe Czasy* 


Treść: 

1) Rośnie potęga kraju pokoju 
i socjalizmu, 

2) L. Barabanszczikowa 
List z Wiednia. 
Przygotowania do II Światowego 
Kongresu: Pokoju. 

3) N. Birkutow — O sytuacji 
w Organizacji Narodów Zjedno- 
czonych. 

4) A. Kaszkarow — Plan Mar- 
shalla i wyścig zbrojeń, 

5) Julius: Duris — Wspaniała 


6) Na widowni 


wej. 

7) N. Gładkow — Po drugiej 
stronie Amnu-Darii. 

8) 8. Maksimow — Biografia 
pewnej marionetki imperializmu 
amerykańskiego. 

9) Listy do redakcji: Podwójna 
buchalterią czasopisma amerykań 
skiego. 

10) Kronika wydarzeń między- 
narodowych. 

11) Dodatek: 

Druga Wszechzwiązkowa Konfe- 
'encja Obrońców Pokoju. Mo- 
skwa 16— 18 października 1950 r, 


międzynarodo- 


Z o Sin 


skiej oraz Państwowej Wyższej 
Szkoły Filmowej. 
Młodzi plastycy sięgnęli po 
wielki, humanistyczny temat. 
Głównym motywem ich twórczo 
ści stał się człowiek pracy, czło- 
wiek walczący o pokój i spra- 
wiedliwy ustrój społeczny. 
Prócz obrazów i rzeźb, wysta- 
wionych przez młodzież wyż- 
szych szkół plastycznych, na wy- 
stawie znajdują się także 


słuchaczy innych uczetni. Osob- 


na grupę stanowią projekty ar- | 


chitektoniczne osiedli *spółdziel- 
czych 
chów społecznych, wykonane 
przez studentów wydziału archi- 
tektury. Twórczość słuchaczy 
Wyższej Szkoły Filmowej repre- 
zeńtowana jest przez. duże ze- 


prace | 


j monumentalnych gma-; 


| 


społy artystycznych fotografii. 
Poza tym PWSF przygotowała 
kilka filmów _ krótkometrażo- 
wych, które są wyświetlane w 
czasie trwania wystawy. 
Pobieżny przegląd wystawy 
plastycznej „Młodzież walczy o 
pokój* wskazuje na wielką zmia 
nę, jaka zaszła w postawie twór- 
czej naszej młodzieży od czasu 
poznańskiego festiwalu wyższych 
szkół artystycznych. Większość 
młodych plastyków potrafiła 
przełamać w malarstwie Stare 
schematy formalistycznego uję- 
cia, w których środki wyrazu gu 
biły i przesłaniały istothy cel 
sztuki, jakim jest pokazanie ar- 
tystycznymi środkami prawdzi- 
wego człowieka i prawdziwego 
świata. 


Wystawa, będąca dziełem wiel 
kiego wysiłku młodzieży szkół 
artystycznych, zrzeszonej w ZMP 
i Zrzeszeniu Studentów Polskich, 
jest niewątpliwie nowym  kro- 
kiem naprzód w walce © sztukę 
socjalistyczną. Znajduje to wy- 
raz w- tematyce wykonanych 
prac, obejmującej szeroki wa- 
chlarz zagadnień, związanych z 
budownictwem socjalistycznym, 
z pracą robotnika i chłopa. - 

Duża wartość ideowa wysta- 
wionych prac wskazuje na to, 
iż młodzi plastycy zrozumieli za- 
dania, jakie stawia artyście epo- 
ka budowy socjalizmu i odczuli 
silną więź łączącą ich ze wszyst- 
kimi, którzy walczą o pokój, po- 
stęp i socjalizm. 


Sportowcy Zgierza 


godnie UR. 33 rocznicę Rewolucji Październikowej 


taraniem Zarządu WZKES 


„Włókniarz“ 


odbyła się w Zgierzu 


uroczysta akademia z okazji 88 rocznicy Rewolucji Październiko- 


wej in Światowego Kongresu Pokoju. Pięknie 
wielkiej rzeszy sportowców z klubu i z miej- 


nie mogła pomieścić 


udekorowana sala 


scowych kół sportowych. Delegatka na I Kongres Pokoju tow. Alfre- 


da Teodorczyk wezwała młodzież 
ZSRR, którzy swoimi sukcesami 


Po uchwaleniu rezolucji, potępiają 
cej zbrodniczą agresję państw kapita 
listycznych — uczestnicy akademii 
podjęli szereg zobowiązań na cześć 
Wielkiego Października i II Świato- 
wego Kongresu Obrońców Pokoju. 


W imieniu zarządu klubu FI wice- 
przewodniczący ob. Muszyński, przy- 
rzekł wzmóc wysiłek działaczy w 
kierunku umasowienia sportu, biorąc 
za przykład kluby i koła sportowe 
Związku Radzieckiego. 

W iniieniu wszystkich piłkarzy je 
den z najmłodszych członków sekcji 
ob. Miśkiewicz, zobowiązał się pod- 
nieść frekwencję na treningach i za 
prawach, zdobyć odznakę SPO oraz 
przekazywać posiadane umiejętności 
młodszym i mniej zaawansowanym 
kolegom. 

W imieniu 90 członków liczącej 
sekcji pływackiej, ob. Kotecki Mi- 
ron zobowiązał się otoczyć specjalną 


| opieką młodzież szkolną, 


do pójścia w ślady sportowców 


zadziwiają cały świat. 


zrzeszoną 
w klubie i kołach, przeprowadzić na- 
ukę masowego pływania, przez zor: 
ganizowanie imprez propagandowych 
zachęcić do nauki pływania. 


Sekcja hokejowa, która ma już za 
sobą piękną kartę wyczynową, zobo- 
wiązała się utworzyć sekcję junio- 
rów, zorganizować naukę jazdy na 


Liga piłkarska G3R 


PRAGA. — W ostatnich spotka- 
niach o mistrzostwo Czechosłowa- 
cji w piłce nożnej padły następu- 
jące wyniki: 

Sparta — CSD Pilzno 1:1 (1:0), 
Skoda Pilzno — Moszyce 3:2 (1:1), 
Trnava — Slavia 2:3 (2:1), Zilina — 
Teplice 4:2 (3:1), Vitkovice — OD 
Praga 2:0 (1:0), Presov — Bohe- 
mians 2:2 (1:0), ATK — Bratislava 
1:0 (0:0). i 


m, 


w sobotę 


Pięściarska klasa A 


rusza do boju 


stwa w boksie zespołów kl. 
tych biorą udział: Bawełna, Zwią zkowi iec II Łódź, Związkowiec Toma- 
5ZóW, Unia Piotrków, ŁKS Włókniarz II, Ogniwo, W łókniarz Pabia- 


nice. 
Regulamin mistrzostw przewiduje 


spotkania w 10 wagach. każda 
drużyna będzie walczyła tylko 
raz — a więc bez zawodów rewan- 


wystawi 
traci 


żowych Drużyna, która 
mniej niź 8 zawodników 
punkty walkowerem, 


Co zy przez radio 


Program na 3 listopada 1950 r. 

11.50 „Głos mają kobiety*. 11.57 
Sygnał i hejnał. 12.04 Dziennik. 
12,15 Przerwa. 18,25 Program dnia. 
13,380 Aud. szkolną dla klas Ii il. 
13,50 Koncert solistów. 14,30 Audy- 
cja szkolna dla klas V—VII. 14,50 
Koncert Zespołu Instrumentalnego. 
15.20 Audycja oświatowa. 15,30 (Ł) 
Aud. dla świetlic młodzieżowych — 
„Zagadki świetlicowe" w opr. J, 
Krzywopiszyny. 15.50 Melodie filmo 
we kompozytorów słowiańskich. 
16.20 (Ł) „Na boiskach i bieżniach 
kraju”. 16,25 (Ł) Lekkie piosenki ra 
dzieckie. 16,45 (Ł) Aktualności. 
16,55 Komunikaty. 17.00 Dzietnik,. 
17,15 (Ł) Koncert. rozrywkowy 


na 


go, 
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Grawerów-pieczętarzy, 
chnicznej, modystkę. kierownika introligatorskie" 
referenta 
starszego introligatora, 
kowanego drogistę, 


Inżyniera-elektryka na stanowisko 
Ruchu, frezerów, tokarzy, elektryków do labora- 


wyk.: Chór i Ork. Łódzk. Rozgł. PR. 
pod dyr. Al. Tarskiego, W. Ermow 
— tenor, E. Przyłęcki akomp. 
17.45 Wykonujemy zobowiązania pa- 
ździernikowe. 18,00 (Ł) Koncert ży- 
czeń. 18,20 (Ł) „Młodzieżowa Bryga 
da Czutkichowców walczy o plan*. 
18,30 (Ł) Uwertury operowe. 18,55 
(Ł) Program lok. na jutro. 19.00 
„Wszechnica Radiowa“. 19,20 Pol- 
skie pieśni masowe. 19,40 Lekcja ję- 
zyka rosyjskiego. 19,55 Pieśni radzie- 
ckie. 20.00 Dziennik. 20,35 Koncert 
masowy. 21,15 Zagadnienia kultural- 
ne. 22.00 „Szpilki“ — aud. satyrycz 
na. 22,15 Koncert — transm. 


z Bu- 
Gapesztu. 23.00 Ostatnie wiadomości. 
23,10 Muzyka symfoniczna 


absolwentów 


obeznanego 2 introligatorstwem, 
introliqatorów, wykwalifi- 
sprzedawczynię do drogerii 


MHD Artykułami Przemysłowymi w 


Zgłoszenia przyjmuje 
945 


szefa Działu 


szkoły te. 


== 


Koźlu-Porcie k. Kędzierzyna Centrala , Zaopatrze- 
nia Przemysłu Papierniczego. Zgłoszenia pisemne 
przyjmuje Dział Personałny w Łodzi, ul. Więckow 
skiego 33, Warunki do omówienia. 1003 


Samodzielnego księgowego, biegłą maszynistkę 
zatrudnią Łódzkie Zakłady Przetwórczo-Tłuszczo 
we w Łodzi, ul. 22 Lipca 15-17. Zgłoszenia przyj- 
muje Wydział Personalny. 978 


Technika do normowanią pracy, referenta do Dzia” 
łu Zaopatrzenia i Zbytu, pomocników magazynie- 
rów, robotników gospodarczych i woźnicę zatrudnią 
Zakłady Przemysłu Wełnianego im. Partyzantów 
w Łodzi, ul Nowotki 141. Zgłoszenia osobiste 
przyjmuje Wydział Personalny. 966 


Wykwalifikowanych tokarzy, ślusarzy, robotników 
gospodarczych, dwie raczki i mechaników na 
maszyny Szwalnicze specjalne zatrudnią: Zakłady 
Przemysłu Dziewiarskiego im. E, Plater w Łodzi, 
ul. Wólczańska 66, „Zgłoszenia przyjmuje Wy- 
dział Personalny, 997 


Robotników transportowych, mechaników do spe” 
cjalnych maszyn zatrudnią Zakłady Przemysłu 
Odzieżowego w Łodzi, ul. Wólczańska 50, Zgło- 
szenia przyjmuje Wydział Personalny. 980 


Inżynierów i techników na stanowisko inspekto- 
rów nadzoru budowłanego zatrudni Centralne Biu 
ro Projektów Architektonicznych Oddział w Ło- 
dzi, ul> Piotrkowska 38. Zgłoszenia przyjmuje Wy 
dział Personalny. 1004 


Kontrolera zbożowego, technika-elektryka, biegłe 
maszynistki, księgowych-bilansistów, techników 
młynarskich poszukują Polskie Zakłady Zbożowe 
w Łodzi, uł. Narutowicza 1. Zgłoszenia z poda- 
niem i życiorysem do Działu Kadr. 999 


Nowoorganizująca. się Spółdzielnia Pracy 'poszu- 
kuje pracowników do czyszczenia szyb wystawo- 
wych i sprzątaczki do biur. Zgłaszać się Związek 
Branżcwy Spółdzielni Pracy Usług Różnych, Łódź, 
ul, Jaracza 6, w godz, 12—14 1002 


torium, biegłą maszynistkę i robotników gospo- 
darczych zatrudnią Łódzkie Zakłady Wytwórcze 
Aparatury Niskiego Napięcia. Zakład A22 w Ło- 
dzi, ul. Gdańska 138, Zgłoszenia przyjmuje Wy- 
dział Personalny, 1000 


Obwieszczenie o licytagii ruchomości 


(Km. 9-49) Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
rewiru 5; mający kancelarię w Łodzi, ul. Obr. Sta- 
lingradu 51, na podstawie art. 602 k.p.c. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 6 listopada 
1950 r, o godz. 11, w Łodzi, ul. Piotrkowska Nr. 
181, odbędzie się 2 licyłacja ruchomości, należą- 
cych do Kazimierza Madeja składających się z 
kredensu pokojowego, toaletki, serwantki, szafy. 
stołu, krzeseł, wagi, dynamo, szlifierki, linki dru- 
cian., wiertarki, kontuaru sklepowego, zegara, wy- 
żymaczek, elektrod i innych ruchomości oszaco- 
wanych na łączną sumę zł, 428,400. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacii w miejscu i cza- 
sie wyżej oznaczonym. 1001 


sobotę, dnia 4 listopada br., rozpoczynają się drużynowe mistrzo 


A okręgu łódzkiego. W zawodach 


Na pierwszy ogień w sobotę „idzie“ 
Ogniwo z ŁKS Włókniarzem II. Fa- 
worytem jest zespół gospodarzy. 

W niedzielę o godz. 12 Związko- 
wiec (Tomaszów) podejmuje swego 
imiennika z Łodzi. 

W Piotrkowie o godz. 11 tamtejsza 
Unia zmierzy się z Włókniarzem z 
Pabianic. 

Miłośnicy boksu nie będą więć już 
narzekali na brak imprez. 


Finaliści - 
o Puchar ZSRR 


MOSKWA. W półfinałowych me 
czach o puchar ZSRR w piłce nożnej 
Dynamo pokonało. „Skrzydła Sowie- 
tów” Kujbyszew 7:0, a Spartak Mo- 
skwa zwyciężył CDKA Moskwa 4:0. 
Finał Dynamo — Spartak rozegrany 
zostanie 5 bm, na centralnym sta- 
dionie w Moskwie. 


Piłkarska kl. A 
Tabela Il grupy 


Ostatnie rozgrywki piłkarskie O 
mistrzostwo kl. A okręgu łódzkiego 
przyniosły porażki leaderom tabeli i 
to zarówno w pierwszej jak í w dru 
giej grupie. O ile jeszcze można so- 
bie wytłumaczyć zwycięstwo Ko- 
lejarza łódzkiego nad Związkowcem 
miejscowym (2:1), o tyle rewelacją 
jest porażka Związkowca tomaszow- 
skiego w Wieluniu z tamtejszą Gwar 
dią, która zajmuje przedostatnie miejs 
ce w tabeli (na 5 gier — 2 punkty). 
Gospodarze wygrali 3:1. Dalsze wy- 
niki grupy drugiej: Stal RYBA 
Związkowiec (Radomsko) 
Włókniarz (Bełchatów) — Unia ie 
ków) 4:2, Kolejarz (Skierniewice) — 
Włókniarz (Zduńska Wola).5:1 i LZS 
(Pławno) — Kolejarz (Koluszki) 0:1. 

Po uwzględnieniu tych wyników — 
tabela drugiej grupy wygląda nastę- 


jąco: 


Związkowiec Tomaszów 7 12 18:4 
Kolejarz Skierniewice 7 9 21:12 
Związkowiec Radomsko 6 8; IA: 7 
Unia Piotrków 6 6 15:15 
Włókniarz Bełchatów 56 6 14:18 
Włókniarz Zd, Wola z (6 ASY 
Kolejarz Koluszki 730 0837 
Stal Radomsko 6 4 10:15 
Gwardia Wieluń 6 4 711 
LZS Pławno 2 — 0:8 


-- oj 


Światowy Kongres Pokoju 


łyżwach i usilną pracą nad sobą zdo 
być awans do wyższej klasy. Odpo- 
wiedzialny za wykonanie zobowiązań 
jest kierownik sekcji, 

Sekcja szachowa, która w bieżą- 
cym roku awansowała do II Ligi 
Państwowej, zobowiązała się. pójść 
w ślady sportowców Związku Ra- 
dzięckiego i propagować szachy w 


świetlicach fabrycznych, i interna- 
tach. 
Sekcja piłki ręcznej zobowiązała 


się utworzyć drużyny żeńskie siat- 
kówki i koszykówki oraz pilnie ćwi- 
czyć przez okres zimowy. 
Łucznicy zobowiązali się propago- 
wać sport łuczniczy wśród młodzieży 
miejskiej i wiejskiej, j 
Sekcja ping-pongowa podjęła się 
przez organizowanie imprez pokazo- 
wych spopularyzować ten sport w 
świetlicach fabrycznych i interna- 
tach, wysyłać swych czołowych za- 
wodników, jako instruktorów i sę- 
dziów. i 
Czołową zawodniczka sekcji lekko- 
atletycznej ob. Urszula Mendlowiczę 
w imieniu swoich koleżanek i kole- 
gów zobowiązuje się otoczyć opieką 
sekcję lekkoatletyczna w kole sporto 
wym przy Gimn. Przem. Wełnianego 
w Zgierzu, delegować _ zawodników 
do kół, jako instruktorów i panora 
ków, instruktorów: - + 
Sekcja motorowa, -jedna z najlicz- 
niejszych w klubie, zobowiązała się 
ukończyć odbywający się w tym cza 
sie kurs kierowców samochodowych 
w 100 proč., zorganizować kursy wy 
szkoleniowe dla kierowców motocy- 
klowych i samochodowych. 


Stanisław Bojkowski 
korespondent „Głosu* 


Maraten Wolności 


w Koszycach 


PRAGA, — W Koszycach odbył 
się międzynarodowy Maraton Wol- 
ności, w którym zwyciężył Leander 
son (Szwecja) 2:31:20,2 przed Jans- 
sonem (Szwecja) 2:35:12,4 i Timo- 
nem — Finlandia 2:37:21, 

Zeszłoroczny zwycięzca Fin Urpa 
lainen zająż dopiero 8 miejsce. 


Na Torkacie 


Drugi w tym sezonie mecz heke- 
jowy rozegrany we. wtorek wieczo- 
rem na Torkacie między wicemi- 
strzem Polski Górnikiem Janów į by= 
tomskim Ogniwem zakończył się łat 
wym zwycięstwem Górnika 6:1 (2:t, 
3:0, 1:0), Obie drużyny wystąpiły w 
najsilniejszych składach. Bramki dla 
zwycięzców strzelii: Gansiniec — 2, 
rzej Bracia Wróblowie — po 1 i Gbu 
rek Ii. Dla Ogniwa — Paluch. Sę- 
dziowali Babulski i Przywienda. Wi- 
dzów 4 tys. 3 
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